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Na ból w stawach międzykręgowych najczęściej 
bierzemy pastylkę...

Fascynuje mnie człowiek
Z ROMANEM GRZYWACZEM, znanym krakow­

skim kręgażera i masażystą rozmawia Jan L. Franczyk.
★ Większość osób, gdy słyszy słowo „kręgarstwo” wyobra- 

h sobie stary, opleciony winoroślą i pajęczyną d:m, a w nim 
iweto, siwego i nieogolonego znachora. W pana gabinecie 
widzę nowoczesne monitory. Pan też jakby nie praystaje do 
fiwszrchnego stereotypu — młody,' wysportowany mężczy- 
IM...
- Kręgarstwo nie ma nic wspólnego ze znachonslwam. W 

fcęgarstwie, czyld chtroprafctyce (bardzo popularnej na przy­
kład w Stanach Zjednoczonych) nie chodzi też jakby można 
(wypuszczać. o „nastawianie” kręgosłupa, lecz o ustawianie 
k:®ów względem kręgów. Kręgosłup, jak pan wie, nie jest 
jednolitą, sztywną kością jak n.p. kość udowa, lecz składa się 
i szeregu kręgów: szyjnych, piersiowych, lędźwiowych, hrzy- 
t wyeh i guzkznych. Te kręgi połączone są ze sobą stawa- 

głównym — trzonowym i dwoma wyrostkami stawowy- 
®: górnymi — służącymi do połączenia z kręgiem wyżej po-- 
kżjiym i dwoma dolnymi do połączenia z kręgiem położonym 
olźęj. Kręgarstwo polega — mówiąc oczywiście najogólniej 
“ na odblc&owaniu zablokowań jakie istnieją w tyoh sta­
jach. Zablokowania te mogą wynikać z różnych przyczyn. 
Najczęfciej kh powodem jest dźwignięcie jafegoś cięższego 
(rrdmictu. Czasem wystarczy nawet gwałtowne kichnięcie. 
P chylenie się lub lekki skręt Może do nich dojść także w 
wyniku oziębienia łub nadm>'omego ogrzania pewnego od­
cinka kręgosłupa na drodze odruchowej, że użyję znanego po- 

neurologicznego.
(CIĄG DALSZY NA STR. 6—11)

Oswajanie Downa

Z wizytą u „Kleksów"
Magda Przełącznik, nauczycielka z nowohuckiej 

nlOó-kr marzy by jej dzieci nie były wstydliwie u- 
krywane to domach... By mogły się bawić z rówieśnika- 
jhina podwórku, przy trzepaku, by nikt nie pokazywał 
w palcem...

(CIĄG DALSZY NA STR. 6)

AUTORYZOWANE 
LABORATORIUM 
zdjęcie za 1 godzinę! 

Zdjęcie legitymacyjne 
za 4 minuty. 
Zapraszamy. 
Kino' „Świt”

MPEG przygotowane DO 
OGRZEWANIA MIASTA

Czekamy na sygnał!
Oszczędza nas pogoda, jesz­

cze jesienne promienie słońca 
nieźle grze ją, zwłaszcza około 
południa. Wieczorem jednak 
zdecydowania chłodniej. Coraz 
częściej więc pytają mieszkań­
cy — kiedy zacznie funkcjono­
wać miejskie ogrzewanie. Jest 
to głównie pytanie, bo na uwa­
gi i interwencje za wcześnie, 
dzięki przychylnej aurze nie 
marzniemy. No właśnie, kiedy 
kaloryfery w naszych mieszka­
niach będą ciepłe?

_P.e. zast. dyr. ds. technicz­
nych. Miejskiego Przedsiębior­
stwa Energetyki Cieplnej MA­
RIAN DUDEK zapewnia:

Jesteśmy przygotowani do 
grzania. Sieć jest sprawna, na­
pełniona. weda krąży w obie­
gu. Czekamy tylko na polece­
nie wojewody lub prezydenta 
miasta. Gdy tylko otrzymamy 
taki sygnał od władz miasta, 
wówczas rozpoczniemy ogrze­
wanie. W 2—3 dni powinno byi 
już ciepło, a po tygodniu na­
wet w najodleglejszych rejo­
nach..

— Wszystko w porządku. Nie 
ma żadnych obaw, byśmy nie 
mogli pospiesznie wykonać po­
lecania.. (R)
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RA OD STÓP DO GŁÓW
Od 0 do 100 lat!

os. Centrum A, bl. 3
(300 m od pi. Centralnego)
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Dlaczego mnie 
nie chcesz, MAMO?

— Dlaczego mnie nie' chcesz, mamo? — Czekam 
na ciebie mamo! Te wezwania i zaklęcia, wyrażone 
prozą i wierszem atakują boleśnie każdego, kto przy­
padkowo przekroczy próg Domu Małego Dziecka w 
os. Górali. Piszę „przypadkowo”, bo napisy przytła­
czają przeważnie ludzi obcych. Matki nie zatrzymu­
ją się przed tą tablicą, ich to nie intryguje. Zresztą 
bywają tutaj bardzo rzadko i najprawdopodobniej 
widok własnego, osieroconego maleństwa nie skłania 
ich do żadnej refleksji, bo nie robią nic by zmienić 
los dziecka, by zmienić swój tryb życia.

(CIĄG DALSZY NA STR. 6 i II)

Co na przetarg „kopertowy”?

Licytacja dla... licytacji
Z wystawionych na przetarg we wrześniu 31 lokali PGM- 

owskich, 6 nie znalazło nabywców już po raz drugi. Są to 
'piwnice o małej powierzchni. Następnym razem przeznaczone 
zostaną one na tzw. przetarg kopertowy, w którym oferenci 
składają pisemną propozycję wysokości czynszu. Kolejnych 7 
lokali nada! pozostanie pustych, gdyż chętni do ich wynajęcia 
nie podpisali umów stwierdzając, że na wylicytowany czynsz 
nie będzie ich stać. Trudno się dziwić, gdyż kwoty te dwu t 
trzykrotnie przekraczały średnie dla strefy B (50 tys. zł za 
ta kw, powierzchni dla lokalu handlowego z art. spożywczymi, 

(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

poleca szeroką gamę
— odzieży dziecięcej, młodzieżowej, damskiej 

i męskiej
—• kosmetyki (Cołgate, Pal moli ve)
— bieliznę osobistą

asortyment atrakcyjny 
ceny konkurencyjnie niskie!

- Kraków-Nowa Huta, os. Teatralne 3

SONY . PANASOmC . SANYO . HITACHI
NOWY SALON TELEWIZYJNY

Oferuje najwyższej światowej klasy sprzęt RTV audio-vtdeo
ceny NAPRAWDĘ niskie

a także: telefony, sekretarki automatyczne, komputery i sprzęt elektro­
techniczny, głośniki, sprzęt muzyczny najwyższej klasy.

Zapewniamy serwis gwarancyjny i pogwarancyjny. dfa&feW/*
Nowa Huta, os. Słoneczne 15, sklep,
Nowa Huta, os. Centrum A 11, sklep i kantor walutowy teł. 44-09-27

FOTO KUBUŚ * FOTO KUBUŚ * FOTO KUBUŚ * FOTO KUBUŚ * FOTO KUBUŚ * FOTO KUBUŚ

4 - "FOTO VIDEO ART KUBUŚ” . .
Laboratorium Fotograficzne Galeria TPSP os. Centrum B, bL 3

60 MINUT
' cenY promocyjne — 1 odbitka tylko 2 200 zł na materiałach ”FUJI“. przyjmujemy zamówienia na wszelkie uroczystości np. wesela, chrzty itp.

TECHNIKA yiPEO I FOTO REALIZUJEMY WSZYSTKIE ŻYCZENIA KLIENTÓW!!!
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Tu kupisz „Głos — Tygodnik Nowohucki

CENTRUM I OKOLICE
• W niedzielę dokonano 

poświęcenia tablicy upa­
miętniającej śmierć Bogda­
na Włosika. Tablica — 
fundowana przez KRH
została umieszczona w miej­
scu, gdzie w przyszłości sta­
nie pomnik, którego projekt 
opublikowaliśmy w nume­
rze 11 GTN. • Zakończono 
podstawowe prace przy naj­
dłużej trwającej budowie w 
Nowej Hucie. Chodzi o pa­
rafialny kościół w Czyży- 
nach. Świątynia, wybudo­
wana jeszcze przed II woj­
ną światową, nie mogła zo­
stać ukończona, gdyż wła­
dze komunistyczne nie ze­
zwalały na budowę zaproje­
ktowanej wieży. Dziś koś­
cielna wieża jest już nakry­
ta miedzianym hełmem. • 
Minęły czasy dynamicznego 
wzrostu liczby mieszkańców 
Nowej Huty. Statystyki za­
trzymały się jakby na po­
czątku lat osiemdziesiątych. 
Dzisiaj nasza dzielnica li­
czy 220 903 mieszkańców. O- 
statni rok był. sprzyjający 
dla młodych par. W ciągu 9 
miesięcy br. zawarto 834 
małżeństwa — rozwiązując 
264 (rozwody). W tym sa­
mym czasie 
2600 małych 
Równocześnie 
1343 zgony.

urodziło się 
nowohucian. 
zanotowano

(kl)

Bankowa przyszłość
Szybko posuwają się prace re­

montowe w lokalach zagospoda­
rowywanych przez Bank Prze­
mysłowo-Handlowy na terenie 
Nowej Huty. W b. „Arkadii" bę­
dzie siedziba oddziału banku z 
obsługą klientów na poziomie 
•uropejskim. Planowane- otwar- 
«ie nastąpi w połowie przyszłego 
roku. Natomiast wcześniej, bo 
jeszcze w tym roku, otworzą 
•woje podwoje filie banku w os. 
®s. Jagiellońskim i Boh. Wrze­
śnia.

BPH rozszerza swoją ofertę. 
Od niedawna wprowadził indy­
widualne rachunki oszczędnościo- 
wo-rozliczeniowe, na których o- 
procentowanie wzrosło 15. X. z 18 
do 21 procent. Po rozszerzeniu 
bazy lokalowej j stwrrzeniu 
odpowiedniej infrastruktury 
technicznej bank zamierza 
wprowadzić rozliczenia walu­
towe. (sp)

Zakład Usług 
Pogrzebowych 
„NADIR”

Os. Dywizjonu 303 71 
(Pawilon) Tel. 48-17-52 

czynny 9—15
♦ przewóz zwłok w kraju 
i za granicą ♦ przewpz 
zwłok z domu do chłodni 

♦ wieńce, klepsydry
(W razie potrzeby kontakt 

całą dobę).

TYGODNIK 
NOWOHUCKI

„SYLWIA
Ogólnospożywczy sklep .Syl­

wia” znajduje się w os. Spor­
towym, bl. nr 24. Jego właści­
cielami są Bożena i Ireneusz 
SZOPOWIE, którzy wcześniej 
prowadzili go jako ajenci. Spe­
cjalnością sklepu jest świeże i 
tanie mięso cielęce i młoda 
wołowina. Sprzedaż mięsa pro­
wadzi również sklep „Sylwia” 
w paw. 424 na bazarze „Tome- 
xu”. Stali klienci przyzwyczaili 
się do wysokiej jakości i ni-

skiej ceny oferowanego towa­
ru w „Sylwii’ j paw. 424. Do 
sklepu w os. Sportowym pie­
czywo dostarcza spółdzielcza 
piekarnia z os. XX-lecia i pry­
watna z Mogiły i Wąwozowej; 
nabiał — mleczarnia spółdziel­
cza Nowa Huta. Prowadzona 
jest tu również sprzedaż wę­
dlin z Bytomia, ryb, kolonia- 
łów i słodyczy. Właściciele sta­
wiają głównie na artykuły po­
chodzenia krajowego. <sp)

Szpitalna szkoła 
ma 30 lat

Szkoła Podstawowa nr 118 
przy Szpitalu im. Żeromskiego 
w której uczą się dzieci prze­
bywające na leczeniu. 17 bm. 
obchodziła jubileusz swego 30- 
lecia. Edukacja szpitalna, choć 
prowad2»na • w trudnych wa­
runkach. pozwala dzieciom na 
szybsze odrobienie zaległości 
już w normalnej nauce szkol­
nej. <K)

os. Centrum C bl. S 
Tel. 44-09-56 

POLECA 
_ i art. spożywcze 
HI zabawki 
HI kosmetyki 
HI pralki, lodówki 
HI duży wybór sprzętu 

rtv
(■ gwarancją, serwisem 
i fachowym poradnictwem) 

Zapraszamy od 10 do 19 
soboty od 9 do 1*

Są dolary, kiedy będą telefony?
18 października jest Dniem Łącznościowca. Obchodzony jest 

skromnie, zgodnie z duchem czasu, bez fet i akademii. Nato­
miast data ta być może zbiegnie się z podjęciem ważnych de­
cyzji dotyczących przyszłości rozwoju telekomunikacji w Kra­
kowie. Kiedy piszę te słowa nie wiadomo jeszcze jakiego kon­
trahenta zagranicznego wybierze Dyrekcja Generalna PPTT do 
przeprowadzenia prac inwestycyjnych, a przede wszystkim 
modernizacyjnych wg najnowszych technologii, systemu tele­
komunikacji w krakowskim.

W okresie ostatnich miesięcy pojawiło się w Krakowie kilku 
zagranicznych oferentów. Amerykańska firma Radix-Millicom 
proponowała wykonanie głównych prac w ciągu 40—60 dni 
Firma hiszpańska ALCATEL chciała budować centrale tele­
foniczne w oparciu o kredyty rządu hiszpańskiego. Wiedeńska 
firma SCHRACK TELECOM również proponowała na ko­
rzystnych warunkach budowę centrali telefonicznych. Osoby 
skupione w Małopolskim Towarzystwie Komunikacyjnym u- 
tworzyły spółkę 
Group. Były też 
mi. ■

Najważniejsze, 
ej J. Ślęzaka 18 _______ _____ _ „ ___ .__
części kredytu otrzymanego z Banku Światowego dla Polski, 
na cele modernizacji telekomunikacji krakowskiej. Miejmy na­
dzieję że ssybko przystąpimy do jego wykorzystania. W efek 
cie w ciągu 2—3 lat krakowskie wzbogaciłoby się o ponad 100 
tys. nowych telefonów, a połączenia z nich i tych istniejących 
byłyby wysokiej jakości.

Doraźnie 
kacji SEP 
taryfikacji 
kolicznych

x irlandzką firmą Murray Telecomunication 
prowadzone rozmowy z innymi kontrahenta-

ie po wizycie w Krakowie ministra łącznoś- 
wraeśnia uzyskaliśmy zapewnienie przygnania

jak twierdzi J. Sobczyk przew. sekcji telekomuni- 
Nowa Huta np. HTS po zamontowaniu osprzętu do 
rozmów mogłaby nowohucianom i mieszkańcom o- 
osiedli zaproponowąć ok. 2 tys. nowych numerów

<sp)

Zaproszenie na kabaret i sołtysa Kierdziołka
Ośrodek Kultury Kraków — N. Huta zaprasza w najbliższą so­

botę na godz. 17 do swojego lokalu w os. Zgody 1 na jeden goś­
cinny występ kabaretu „Coerwony Tulipan’' i Olsztyna. Bilety do 
nabycia w Ośrodku.

Mieszkańców dzielnicy, a zwłaszcza Branic, Kościelnik i oko­
licznych osiedli zapraszamy w niedzielę o godz. 16 do Klubu 
„Herkules” (os. Branice) i o godz. 18.00 do klubu „Pod Kasztana­
mi” (os. Kościelniki). Rozklejone afisze zapowiadają wizy­
tę radiowego Kierdziolk*  (Jerzego Ofierskiego) wraz z zespołem.

Bilety można nabywać zarówno w wymienionych klubach jak 
i w Ośrodku w os. Zgody 1.

Licytacja dla... licytacji
(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)

100 tys. zł — dla przemysłowych) i strefy C (25 tys. zł za m. 
kw. powierzchni sklepu spożywczego i 50 tys. zł — z artyku­
łami przemysłowymi).

Nie będzie więc w Nowej Hucie sklepu firmy „Adidas” w 
os. Centrum A (czynsz wylicytowany — 335 tys. zł za m. kw.), 
nadal puste pozostaną lokale w os. Słonecznym 8 i Zielonym 

-1 (czynsz — 245 tys. zł), pawilon w os. Jagiellońskim, pomiesz­
czenie w os. Stalowym 15 (250 tys. za 1 m. kw).

Następny przetarg w listopadzie. Wybór znowu będzie du­
ży, gdyż „pód młotek” trafią kolejne 42 lokale. (kl)
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nr 115 
os. Ja-

25 lat „115”
Szkoła Podstawowa 

im. Bolesława Prusa w 
giellońskim obchodzi w tym
roku jubileusz 25-lecia. Z tej 
okazji 15 października odbył 
się uroczysty koncert p.n. „Kra­
ków sercem Polski” w wyko­
naniu dzieci, w którym wzięli 
udział rodzice oraz przedstawi­
ciele władz miasta i oświaty.

<sp)

W 7. rocznicę śmierci 
ks. J. Popiełuszki

W sobotę, 19. X.. o godz. 18 
w bazylice oo. cystersów w Mo­
gile zostanie odprawiona uro. 
czysta Msza św. w intencji za- 
mordowanego przed 7 laty 
duszpasterza ludzi pracy, ks, 
Jerzego Popiełuszki.

KRH NSZZ „Solidarność- 
zaprasza natomiast na uroczy­
stą mszę w 7. rocznicę śmierci 
J. Popiełuszki do kościoła M. 
Kolbe w Mistrzejowicach e 
godz. 19, prosząc o udział pocz­
tów sztandarowych.

Dzień Edukacji Narodowej

Legalne wagary?
— Co roku było to święto wesołe, zrzucaliśmy się na kwiaty tt 

my prowadziliśmy lekcje, w tym roku — smutno jakoś — 
mówią uczniowie... Dzień Edukacji Narodowej, czyli Dzień Nau­
czyciela był dla większości nowohuckich szkół dniem wolnym r4 
nauki. Co nie znaczy, że wszędzie świętowano... Wręcz przeciwnie 
w tym dniu — nie było akademii, wręczania kwiatów.

— Szkoła nie pracuje z okazji Dnia Edukacji Narodowej — po­
wiedziano nam w szkole nr 92 w os. Kalinowym — Czynna jest 
świetlica i stołówka. Dzień ten — co wynika z Karty Nauczycieli 

(wolny jest od zajęć...
— Nauczyciele, administracja, dyrekcja pr2y»zliśmy łt>«;jsey 

do szkoły. Trwa normalna praca, ale zajęć dydaktycznych nie ma. 
Okolicznościowe spotkanie z młodzieżą odbyliśmy w piętek, izii 
żadnych uroczystości... — usłyszeliśmy w szkole 77 w os. Złotego 
Wieku.

Chyba jedyną szkołą w której odbywały się lekcje była szkoła 
143 w os. Kościuszkowskim. Decyzję taką podjęła Rada Pedago­
giczna by w ten właśnie sposób zaprotestować przeciwko złemu 
stanowi oświaty — Święto potraktowaliśmy jako zwykły dzień ro­
boczy — powiedział nam dyrektor szkoły TADEUSZ MAZUR, 
Przy okazji warto dodać, te odroczono z przyczyn finansowych — 
remont kapitalny budynku, a najpilniejsze prace sfinansują (chy­
ba) rodzice uczniów. (kl)

Zbiórka na karetkę „R” trwa

Dziękujemy ofiarodawcom, 
szukamy nadal sponsorów

Towarzystwo „R-ratuj życie” serdecznie dziękuje za pienią­
dze przekazane na zakup karetki reanimacyjnej.

Wśród ofiarodawców są: organizatorzy zawodów sportowych 
Klub Moto-Sport — 2 min 50 tys. zł, personel sklepu nr 39 
w os. Złotego Wieku — 360 tys., pracownicy Szkoły Specjalnej 
“r 79 — 230 tys., Przedsiębiorstwo Usług Socjalnych i Miesi*  
kaniowych — 200 tys., Firma Handlowa mgr inż. Piotr Roma- 
niewski — 1Q tys., pracownicy Szkoły Podstawowej s Zelezy- 
na (Wielkie Drogi) — 855 tys., MPEC („Solidarność") - .00 
tys., Cementownia Nowa Huta — 2 min., KDI — 240 tys., E- 
leklromontaż nr 2 — 10 min złotych

Dziękujemy indywidualnym ofiarodawcom, paniom: Annie 
Figiel za 150 tys. złotych, Halinie Woźniak — 20 tys., Krysty­
nie Durlak -— 50 tys., Beacie Dubas — 30 tys.; panom: Wiesła­
wowi Struzikowi za 10 min zł, Julianowi Markowiczowi — 150 
tys. zł, Marianowi Krzemińskiemu — 20 tys., Dziertej Kaslra- 
tcmu — 450 tys., Bolesławowi Molendzie __ 20 tya, Piotrowi
Krukowi — 200 tys., Sławomirowi Krukowi — 200 tys., Ro­
mualdowi Mazurowi — 100 tys., Edwardowi Ślusarczykowi — 
100 tys-, Robertowi Ślusarczykowi — 50 tys, Włodzimierzowi 
Przy borowskiemu — 100 tys., Leonowi Wojtowiczowi - 50 
tys., Grzegorzowi Zapale — 50 tys., Janowi Matule — 50 tys, 
Jozefowi Klimie — 50 tys., Józefowi Jaglarzowi — 50 tys, 
Stanisławowi Sledziewskiemu — 60 tys., Jerzemu Ciepielew- 
skiemu — 8 tys., Czesławowi Chylińskiemu — 5 tys.

Wdzięczni jesteśmy wszystkim anonimowym ofiarodawcom, 
którzy włożyli pieniądze do skarbonek w szpitalu, oraz pani 
Mani Wojtek, która przekazała 100 tys. zł i dołączyła 
list z podziękowaniem za pomoc dr. Ryszardowi Laskowskie-
n»u (dar na karetkę jest dowodem wdzięczności).

Nadal szukamy sponsorów i przypominamy konto bankowe: 
Prosper Bank S.A. II O/Kraków nr 603041—5050—271—11 Kr»- 
ków, ul. św. Tomasza. W
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Program ,,Solidarnych i Prezydentem”

się przedstawiciele koalicji u- 
tworzonej przez komisje zakła­
dowe NSZZ „Solidarność” oraz 
ruch obywatelski miasta Kra­
kowa. . Są to: Mieczysław Gil, 
Eugeniusz Roganowicz, Zyg­
munt Kolenda, Stanisław Sen­
dorek Andrzej Skoczowski ; 
Edward Kuliga.

Jesteśmy niezależni — mó.

,’esteśmy tylko, ugrupowa- 
„jem lokalnym nie mającym 
aa icji sprawowania rządów. 
Uv. źamy jednak, że przyszłość, 
pą ki jest naszą wspólną spra­
ną" — brzmi deklaracja wy­
borcza Krakowskiej Koalicji 
S,.jdarni z Prezydentem. Przy- 
pn-nijmy, że na liście „Soli­
darnych z Prezydentem", opa­
trzonej numerem 66 znaleźli

wią o sobie — nie reprezentu­
jemy żadnej partii politycznej. 
Uważamy, że wielkość i potęgę 
państwa tworzy przede wszyst­
kim społeczeństwo swoją pra­
cą i czynnym udziałem w ży­
ciu politycznym.

„Solidarni z Prezydentem” 
opowiadają się za respektowa­
niem wartości chrześcijańskich 
w życiu publicznym. Są zwo­
lennikami poglądu o prymacie 
etyki nad polityką, gdyż, jak 
twierdzą — interesy grupowe 

NI I w Hucie

kontroli
W bieżącym numerze przechodzimy do omówienia wyników 

k -li NIK w zakresie udostępniania przez HTS majątku trwa- 
le-j ianym podmiotom prawnym i fizycznym.

Obok udostępniania majątku 
trwałego Huta wynajmowała 
16 firmom i osobom fizycznym 
lokale użytkowe na prowadze­
nie działalności handlowej.

Wartość inwentarzowa środ­
ków trwałych dzierżawionych 
przez obce podmioty była nie­
znaczna (w tym spółki 22,4 mld 
zł), w stosunku do wartości 
majątku trwałego Huty. Zwra­
ca jednak uwagę fakt, że udo­
stępniano obiekty o umorzeniu 
znacznie poniżej średniej sto­
py zużycia majątku trwałego 
Huty (21.5 proc., przy średniej 
stopie 69,8 proc.).

' zyskany za rok 1990 czynsz 
dzierżawny nie tylko nie po­
krył kosztów utrzymania przez 
HTS dzierżawionego majątku, 
lecz zamknął się wręcz śmiesz­
ną kwotą — 9,6 min zł. Mimo 
galopującego wzrostu kosztów 
amortyzacji, podatków, skła­

dek ubezpieczeń majątkowych 
— umowy dzierżawne nie by­
ły renegocjowane od połowy 
lat 80-tych. Wynikało to z za­
niedbania obowiązku prowa­
dzenia bieżących porównań 
pomiędzy wysokością przycho­
dów z tytułu dzierżawy a wiel­
kością nakładów ponoszonych 
przez HTS na utrzymanie wy­
dzierżawionych obiektów oraz 
rachunkiem produktywności 
udostępnianych środków trwa­
łych.

Sołhut
Rażących zaniedbań i nie­

prawidłowości dopuściły się 
kolejne ekipy kierownicze Hu­
ty, utrzymując w bezczynności 
były Wydział Budownictwa 
Mieszkaniowego W-90. Umowa 
dzierżawna, dotycząca dyspo­
nowania częścią jego majątku 

M. Gil: Nie przyjmujemy wariantu likwidacji huty

S. Sendorek: Liczy się rachunek ekonomiczny

Spotkanie z inżynierami HTS
3YC ALBO NIE BYC" huty to temat spotkania kandyda­

tów do Sejmu Mieczysławą Gila i Stanisław*  Sendorka (Kra­
to ska Koalicja Solidarni z Prezydentem — lista nr 66> z 
Przedstawicielami kadry techniczno-inżynieryjnej HTS. Spotka­
nie miało miejsce w ostatni wtorek w sali teatralnej.

O zagrożeniach
Komentując sytuację, w jakiej znalazła się dziś huta M. Gil 

powiedział, że to nie konflikt personalny, ale fundamentalny 
sP'r a koncepcję przekształcenia i zarządzania zakładem do­
prowadził do tego, iż HTS nie ma dyrektora. Osłabiony zakład 
narażony na niebezpieczeństwa, z których największe to 
P8a odebrania mu części surowcowej przez Hutę Katowice. 
Nie wykorzystano szansy przekształcenia huty w jednoosobo- 

spółkę skarbu państwa, o co M. Gil zabiegał, zmarnowano 
taxże wizytę premiera, gdyż zakład nie był przygotowany do 
zmiany swojej struktury. Przekształcenie huty rozkładałoby 
odpowiedzialność za jej przyszłość także na czynniki rządowe, 
taal wykorzystali szybciej możliwości i dlatego koncepcja prog­
ramu HK jest poważnie rozpatrywana. Przekształcenie w spół- 
• ć skarbu państwa dawałoby hucie większe możliwości odda- 
lania zamiarów osób i kół jej niechętnych.

. ■ Sendorek mówiąc o przyszłości huty zwrócił uwagę rra ko- 
-wzność powołania dyrektora-menedżera oraz przystosowania 

gospodarki do warunków gry rynkowej. Liczyć się ma ra- 
Jn«k ekonomiczny i wszyscy członkowie kadry zarządzają- 

1 wuszą mieć tego świadomość.

Obok Balcerowicza — Kwiatkowski
pytanie o decyzje gospodarcze preferowane przez kandy- 

(0w wobec zakładów państwowych M. Gil odpowiedział, iż 
^ważniejsza jest zmiana statusu zarządzania przedsiębiost- 
, 2’'. zakładach nie może istnieć dwuwładza, blokująca 
«yb!ue reakcje i szybkie decyzje. — Obok Balcerowicza musi 

Mwić się Kwiatkowski —• powiedział Gil nawiązując do

bądź partyjne i wynikające z 
nich spory w coraz większym 
stopniu przesłaniają nadrzędny 
interes, jakim jest dobro Pol­
ski.

„Solidarni z Prezydentem” 
są ugrupowaniem krakowskim. 
Pragną podnosić w Sejmie 
przede wszystkim problemy 
miasta i regionu, wspierając 
równocześnie działania Prezy­
denta Rzeczypospolitej na rzecz 
przebudowy gospodarczej i u_ 
strojowej Polski. Uważają, że 
w przejściowym, pełnym we­
wnętrznych i zewnętrznych za­
grożeń dla Polski i Polaków 
okresie specjalne zadania spa­
dają na prezydenta RP. Chcą 
w spełnieniu tych zadań po­
móc.

A oto kilka punktów z ich 
programu:

— ostateczne zerwanie z 

trwałego przez Spółkę z o.o. 
„Solhut”, nie została do tej po­
ry podpisana.

Solidus
W bieżącym roku Huta po­

niosła konsekwencje finansowe 
przejęcia za Spółkę z o.o. „So- 
lidus” w Krakowie ryzyka 
straty przez podpisanie w 1989 
roku przez byłego Dyrektora 
Huty, mgra Bolesława Szkutni­
ka, umowy poręki jako zabez­
pieczenia dla kredytu wyko­
rzystanego przez tę Spółkę do 
wys. 200 min zł, a udzielonego 
przez Bank Przemysłowo-Han­
dlowy II Oddział w Kielcach. 

0
Wyniki badań NIK świadczą 

• dużej swobodzie byłych ekip 
kierowniczych w dysponowa­
niu środkami finansowymi Hu­
ty przy braku troski o efe­
ktywność ponoszonych nakła­
dów i słabośei systemu mery­
torycznej kontroli wewnętrz­
nej kosztów.

0 Odnosząc w ciężar kosz­
tów własnych, częściowo re­
fundowanych przez inne przed­
siębiorstwa państwowe. Huta 
pokrywała w okresie styczeń — 
marzec 1991 wydatki związa­
ne z działalnością Klubu Pro­
ducentów Stali. Ten, jako sto­

postaci przedwojennego ministra przemysłu, inicjatora budo­
wy przemysłowej potęgi państwa. Podkreślił także, że czas re­
formowania naszej gospodarki trwa, konieczna jest dziś anty- 
recesyjna, proeksportowa polityka gospodarcza państwa. W 
kwestii prywatyzacji nie można przyjmować jednego warian­
tu rozwiązań dla wszystkich zakładów przemysłowych, jednak­
że najważniejszą sprawą, podkreślił jeszcze raz, jest uporząd­
kowanie struktury zarządzania.

S. Sendorek jako preferencyjne działania wymienił rozwiąza­
nie problemu wzajemnego zadłużenia zakładów. Przy niewy­
dolnym systemie bankowym kwestia ta wymaga pomocy pań­
stwa. Konieczne jest wyjaśnienie i przyjęcie modelu przek­
ształceń własnościowych i co z tym się wiąże wprowadzenie 
jednoosobowej odpowiedzialności organu zarządzania.

Nowohucka Inicjały w*  Gospofą -cza
Kolejne pytanie dotyczyło ewentualności likwidacji huty. 

Czy przygotowywane są warianty rozwiązań d!a upadającego, 
redukującego załogę zakładu?

Zdaniem S. Sendorka — nie można dopuścić do takiej ewen-. 
tuałności. Warianty rozwiązań powinny urodzić się w zakła­
dzie. szukanie odpowiedzialności za los huty pa zewnątrz jest- 
błędne.

Nie przyjmujemy wariantu likwidacji huty — powiedział. 
M. Gil —• Huta da się uratować i wiem jak to zrobić. Od losu 
huty zależy także przyszłość wielu zakładów- dzielnicy. Dlate­
go podjąłem działania na rzecz opracowania programu gospo­
darczego dla tej części miasta. Nowohucką Inicjatywa Gospo­
darcza skupiająca fachowców w dziedzinie gospodarki i ekono-- 
mii pokazuje modele rozwoju przemysłu i poszczególnych za­
kładów pracy. Byłby to zespół integrujący działania, gdyż po­
jedyncze dyrekcje, działające w oderwaniu, nie będą- miały tak 
dużej siły.

Gospodarką — nie polityka
Odnotujmy jeszcze wątek dyskusji wywołany stwierdzeniem 

jednego z uczestników spotkania o prymacie polityki nad go*  
spodarką w naszej rzeczywistości.

— Właśnie w hucie chcemy uniknąć wpływów politycznych 
— powiedział M. Gil — dlatego na naszej liście kandydatów 
do Sejmu znaleźli się ludzie bezpartyjni. Tym róźnimy się od 
wielu Innych. Nadszedł czas budowania systemów partyjnych, 
ałe nie rządzenia przez partie, które nie mają jeszcze tradycji 
i wykrystalizowanych programów. Nie partie będą decydowały 
o naszych sprawach, ale ekonomia. Spełnienie obowiązku wo­
bec huty jest jedynym celem kandydujących do Sejmu r. na­
szej ksty. fe©

wszelkimi pozostałościami ko­
munistycznej przeszłości.

—• konsekwentne wprowa­
dzanie w życie programu prze­
myślanych reform gospodar­
czych. akceptowanych przez 
społeczeństwo,

— korekta polityki gospo­
darczej Polski i działanie na 
rzecz walki z recesją,

— rozwój polskiego rolnic­
twa i przemysłu przetwórstwa 
rolniczego.

— pilne opracowanie naro­
dowego programu budownic­
twa mieszkaniowego,

—■ wprowadzenie ustawy e- 
merytalno-rentowej, która usu­
nie niesprawiedliwe dyspropor­
cje,

—• opracowanie nowego sy­
stemu opieki zdrowotnej i spo­
łecznej oraz systemu ubezpie­
czeń.

warzyszenia zwykłe osób fizy­
cznych, był ustawowo zobo­
wiązany do samofinansowania. 
W ocenie NIK było to naduży­
wanie przez Prezesa Klubu, 
dra inż. Zygmunta Borka sta­
nowiska Dyrektora Naczelnego 
HTS.

O Huta poniosła wydatki 
związane z funkcjonowaniem 
w ramach Biura Aadiministra- 
cyjnego Dyr. Naczelnego Huty, 
komórki „Biuro Poselskie” mgr 
Bolesława Szkutnika — dyre­
ktora huty a zarazem posła do 
Sejmu.

O Ogromne były, jak to wy­
nika z korespondencji byłego 
dyr. Huty z Wojewodą Olsztyń­
skim nakłady finansowe po­
niesione przez Hutę na Ośro­
dek Wypoczynkowy w Karni- 
tach (4 lub 10 mld zł) przeka­
zany w 1976 roku we władanie 
PPGR w Ostródzie. W infor­
macji przedłożonej NIK przez 
księgowość Zakładu Usług So­
cjalnych sumę tę próbowano 
zminimalizować. Fakty te do­
wodzą nie tylko rażącego bra­
ku gospodarności, ale także 
nierzetelności prowadzenia e- 
widencji nakładów poniesio­
nych ze środków Zakładowego 
Funduszu Socjalnego na Ośro­
dek w Karnitach.

(Dalszy ciąg za tydzień)

— poszerzenie samorządność! 
terytorialnej i zawodowej.

— maksymalizacja działań w 
zakresie łagodzenia skutków 
bezrobocia,

—- poprawa sytuacji oświaty 
i nauki,

— ratowanie środowiska na­
turalnego Polski, a szczególnie 
Krakowa i jego dziedzictwa 
kulturowego.

— wypowiedzenie wojny pa­
tologiom okresu przejściowego, 
takim jak afery gospodarcze^ 
rozkradanie majątku narodo­
wego, korupcja i bandytyzm,

— rozwiązywanie trudnych 
problemów społecznych i go­
spodarczych stojących przed 
Polską przy wykluczeniu wszel­
kich skrajności 1 utopii.

D/aczego
silna 

prezydentura?

Na nasze nieszczęście ordy­
nacja wyborcza do par­
lamentu została skon­

struowana w ten sposób, ża 
trudno połapać się zarówno w 
technice obliczania głosów jak 
i w zasadach rozdziału posel­
skich mandatów. Ale prawdzi­
we nieszczęście polega na tym, 
te nawet dużym ugrupowa­
niom (co wynika z ordynacji) 
trudno będzie zgromadzić wię­
cej' niż dwa mandaty w jed­
nym okręgu. Za to nawet małe 
grupy mają szansę otrzymać 
po jednym.

Można przypuszczać więc, 
czym za parę tygodni może ®« 
kazać się wybrany w pierw­
szych wolnych wyborach par­
lament. Zbiorowiskiem kilku­
nastu. a może nawet kilkudzie­
sięciu grup i grupek walczą­
cych o swoje, targanych sprze­
cznymi interesami, niezdolnych 
do przegłosowania podstawo­
wych ustaw — nie mówiąc jud 
o powołaniu nowego rządu.

Łatwo sobie wyobrazić jak 
niebezpieczną stałaby się sy­
tuacjo, gdyby obok niespraw­
nego Se jmu, drugim ośrodkiem 
decyzyjnym był pozbawiony 
faktycznej władzy prezydent. 
Kto wtedy mógłby powstrzy­
mać bardzo prawdopodobną 
polityczną anarchię? Kto po­
siadałby na tyle mocny auto­
rytet, by wziąć na siebie od­
powiedzialność za kierowanie 
krajem? A nie wolno zapomi­
nać i o tym. że wszystko roz­
grywa się w czasie, gdy *»  
większości krajów Europy 
Wschodniej, sytuacja zmieni*  
się z- tygodnia na tydziei. 
Przykład niedawnej próby so­
wieckiego puczu pokazuje, ża 
za brak silnej i skutecznej wła­
dzy w Polsce moglibyśmy za­
płacić zbyt wysoką cenę. Idąc 
do wyborów warto pamiętać ś 
o tym.

Chcemy żyć w kraju silnym, 
praworządnym i bezpiecznym. 
By Polska była takim krajem 
potrzebna jest silna i skutecz­
na władza wykonawcza n*  
czele z prezydentem. Sejmo- 
kracja — postulowana m. m. 
przez Unię Demokratyczną i «- 
grupowania lewicy — grozi pa­
raliżem wszelkiej władzy. Jł 
wtedy po raz kolejny wygrają, 
jedynie aferzyści i złodzieje.

Jan L. Franczyłt
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g Ciy mia, H, Bocłiniarr przychyli &> prośby Rady Pracowniczej HTS? 

H Co postanowią delegaci załogi?

KOŃCZY SIĘ
TYMCZASOWOŚĆ

z
Realhazją ambitnego planu modernizacji i restrukturyzacji 

Huty im. T. Sendzimira będzie wymagała znacznych środków 
finansowych. W hutniczym programie modernizacyjnym au­
torzy : składali finansowanie wszystkich prac (z wyjątkiem 
kredytu na ciągłe odlewanie stali) z funduszu przedsiębiorstwa. 
Ostatnie kłopoty finansowe wskazują jednak, że takie założe­
nie może pobawić realność całego przedsięwzięcia pod zna­
kiem zapytania.

Do końca ubiegłego roku wydatki na cele ochrony środo­
wiska mogły być odejmowane od podstawy opodatkowania do­
chodowego. W tym roku nie jest to już niestety możliwe, cho­
ciaż program modernizacji HTS jest mjn. motywowany dzia­
łalnością na rzecz ochrony środowiska naturalnego. Od pod­
stawy opodatkowania można natomiast nadal, chociaż równie? 
z pewnymi zastrzeżeniami, odejmować darowizny, np. na fun­
dacje. które mogą być tworzone również dla realizacji zadań 
ochrony środowiska. Dlaczego huta nie mogłaby przekazywać 
pieniędzy na różne zadania, mające na celu ochronę środowis­
ka, przez instytucję fundacji? Takie postępowanie pozwoliłoby 
uzyskiwać fundusze na modernizację.

Czy powstanie 

„ECOSTEEL”?
Oprócz powołania takiej fundacji, HTS powinna też zabie­

gać, zdaniem dyrektora Ryszarda KACZORA, o różne fundu­
sze, takie jak dotacje rządowe państw zachodnich czy ekokon­
wersja polskiego zadłużenia. Dyrektor dodaje jeszcze, że te­
ren huty i jej okolice stwarzają możliwości dla rozwoju małe­
go i średniego biznesu, przede wszystkim dzięki sporej liczbie 
wolnych hal produkcyjnych i terenów, a także możliwości ko­
operacji. Dla wspomnianego sektora gospodarki państwa za­
chodnie przewidują największą pomoc i tanie kredyty. Dzia­
łanie na rzecz rozwoju gospodarczego może być również celem 
fundacji.

Ryszard Kaczor jeszcze pod koniec lipca zaproponował ut­
worzenie fundacji „ECOSTEEL”, która podjęłaby działania aby 
uzyskać fundusze na modernizację huty, a także próbę zainte­
resowania małego i średniego biznesu inwestowaniem na tere­
nie HTS. Wśród celów działania fundacji można wymienić:

— gromadzenie i organizowanie środków na modernizację 
HTS

— zagospodarowanie wolnego terenu i jego uzbrojenie d a 
potrzeb gospodarczych (docelowo utworzenie parku przemy- 
słowo-technologicznego, preferującego wytwarzanie urządzeń 
ochrony środowiska)

— zachęcenie pracowników buty i mieszkańców regionu do 
włączenia się z własnym kapitałem w procesy restrukturyzacji 
HTS.

Powstanie takiej fundacji pozwoliłoby hucie, zdaniem dyrek­
tora, na korzystniejsze, ze względów podatkowych, angażowa­
nie swojego majątku z przeznaczeniem na uzyskanie pienię­
dzy na modernizację.

Na swoim posiedzeniu 10 tai. pozytywną opinię w sprawie 
powołania fundacji „Ecosteel” wyrazili członkowie Rady Pra­
cowniczej HTS. (K)

29 października odbędzie się w HTS Ogólne Zebranie De­
legatów Załogi. Najważniejszym punktem obrad będzie 
z pewnością opiniowanie wniosku Rady Pracowniczej do 
Ministerstwa Przemysłu i Handlu, dotyczącego podpisania 
umowy menedżerskiej na zarządzanie hutą.

9 bm. Rada Pracownicza wysłała do pani minister Henryki 
Bochniarz pismo następującej treści:

„Rada Pracownicza Huty 
im. T. Sendzimira na posie­
dzeniu 9 bm., biorąc pod u- 
wagę pismo pani minister z 
7 bm. (treść publikowaliśmy 
przed tygodniem — jk) posta­
nowiła zwołać 29 bm. Ogólne 
Zebranie Delegatów Załogi i 
przedstawić wniosek o powie­
rzenie zarządzania hutą osobie 
fizycznej lub prawnej, zgod­
nie z art. 45a ustawy z 19 lipca 
br. o zmianie ustaw o przed­
siębiorstwach państwowych. 
Jednocześnie informujemy, iż 
termin wygaśnięcia tymczaso­
wości zarządzania HTS mija 
18 bm. W związku z powyż­
szym zwracamy się z uprzej­
mą prośbą" o:

1. wyrażenie zgody na za­
rządzanie hutą przez obec­
nego tymczasowego kierowni­
ka HTS Ryszarda Kaczora do 
czasu podpisania tzw. „kon­
traktu menedżerskiego” w 
przypadku pozytywnej opinii 
Ogólnego Zebrania Delegatów 
Załogi, w przypadku innej de­
cyzji zgodnie z wolą załogi 
HTS

2. uczestnictwo w obradach 
Ogólnego Zebrania Delegatów 
Załogi pani minister lub in­
nego wyznaczonego przedsta­
wiciela ministerstwa

3. w możliwie szybkim ter­
minie sprecyzowanie procedu­
ry wyłonienia kandydatów na 
stanowisko dyrektora huty 
oraz wyznaczenie terminu 
spotkania z przedstawicielami 
Rady Pracowniczej HTS w ce­
lu omówienia i wyjaśnienia e- 
lementarnych wątpliwości 
związanych z wyżej wymie­
nioną procedurą”.

Trzy warianty
Nie ustają różne plotki na 

temat możliwych do przewi­
dzenia scenariuszy najbliż­
szych wydarzeń w hucie. O- 
czywiście paowa o obsadzeniu 
dyrektorskiego fotela. Niektó­
rzy opowiadają rozmaite 
„sensacyjnie” brzmiące wer­
sje, strasząc tym, co w hucie 
może się wydarzyć. A prawda 
jest taka, że scenariusze mo­
żliwe są trzy. Oczywiście mó­
wimy o rozwiązaniach zgod­
nych z obowiązującym pra­
wem.

Według pierwszego warian­
tu dyrektora może wybrać 
Rada Pracownicza, zgodnie z 
art. 33 ustawy o przedsiębior­
stwach państwowych. Tak 
stanowi ustęp 1 tego artyku­
łu. W ustępie 2 czytamy na­
tomiast: ,„..W tym samym 
trybie organ założycielski mo­
że powołać dyrektora, jeżeli 
rada pracownicza przedsię­
biorstwa w terminie 6 miesię­
cy nie wykorzystała uprawnień 
przewidzianych w ust. 1”.

Ponieważ do 18 bm., czyli 
w wymienionym w ustawie 
półrocznym terminie rada pra­
cownicza nie wybrała dyrek­
tora, minister przemysłu i 
handlu (ministerstwo jest or­
ganem założycielskim) może 
powołać kogoś na stanowisko 
dyrektora.

19 lipca br. Sejm uchwalił 
poprawkę do ustawy o przed­
siębiorstwach państwowych. 
Znajdująca się tam umowa e 
zarządzanie przedsiębiorstwem 
wyjaśnia .nam ewentualny 
drugi scenariusz wydarzeń.

Rada pracownicza przedsię­
biorstwa, za zgoda ogólnego 
zebrania pracowników (dele­

gatów), może wystąpić do or- 
ganu założycielskiego o po. 
wierzenie zarządzania przed- 
siębiorstwom państwowym > 
sobie fizycznej lub prawnej. 
Powierzenie zarządzania na­
stępuje w drodze umowy za. 
wartej na czas oznaczony, nie 
krótszy niż trzy lata, między 
skarbem państwa, reprezento- 
wanym przez organ założy- 
cielski, a zarządcą.

Trzeci, możliwy do przewi­
dzenia, scenariusz to prze- 
kształcenie huty w jednooso- 
bową spółkę skarbu państwa 
Wtedy dyrektora (czy prezesa 
zarządu) powołuje Rada Nad 
zorcza.

Przed wyborami
Skoro wspomnieliśmy już« 

radzie nadzorczej, warto rów­
nież poinformować, że w po- 
szczególnych zakładach i wy- 
działach huty wybierani są 
teraz przedstawiciele do ko­
misji wyborczej HTS. Będą 
oni potrzebni w związku ze 
zbliżającymi się wyborami do 
rad pracowniczych. Jeżeli 
jednak pani minister postano­
wi, że zarządzanie hutą przy- 
padnie w udziale menedżero­
wi, albo HTS zostanie prze­
kształcona w jedzioosobową 
spółkę skarbu państwa, wte­
dy rad pracowniczych jui nie 
będzie. Komisja wyborcza 
zajmie się w takim przypad­
ku wyborami do rady nad­
zorczej.

Wszystko wskazuje na to, 
oczywiście jeśli pani minister 
Henryka Bochniarz nie zech- 
ce po 18 bm. wykonać jakie­
goś posunięcia personalnego, 
że ostateczne rozstrzygnięta 
zapadną po Ogólnym Zebra­
niu Delegatów Załogi, czyli w 
listopadzie. 29 bm. będziemy 
znali stanowisko załogi HTS, 
będziemy wiedzieli kogo fr:t- 

widzą w dyrektors’'"™ 
fotelu. Później decyzja zosta­
nie podjęta w Warszawie.

<JW

t „Frajda” zaprasza
Na premierę „Calineczki” za­

prasza do Ośrodka Kultury HTS 
w os. Górali 5 Teatr „Frajda”. 
Spektakl odbędzie się tam 21 
bm., a wszystkie informacje i bi­
lety można otrzymać w Ośrodku 
(tel. 44-27-65) w godz. 8.30—11. 
Przyjmowane są także zamówie­
nia na występy w przedszkolach, 
szkołach, świetlicach i klubach.

„Cąlineczka” to najbardziej po­
etycka baśń Andersena — o przy­
jaźni, miłości, potrzebie macie­
rzyńskiej czułości. W spektaklu 
nie brakuje bogatej oprawy mu­
zycznej, zabawnych pomysłów 
plastycznych i dobrej gry akto­
rów. Udział biorą: Kornelia Ły­
siak, Barbara Omielska, Teresa 
Pawłowicz, Paweł Miśkiewicz i 
Anna Bańdo.

Panu
LESŁAWOWI MARKOWI 
wyrazy głębokiego współczu­
cia z powodu śmierci Ojea 

składają:
KIEROWNICTWO 

KOLEŻANKI 
I KOLEDZY 
Z ZB-l/B-12

Z góry zaznaczam, że poniższe uwa­
gi i refleksje wynikają li tylko z 
bardziej lub mniej oficjalnych in­

formacji krążących i publikowanych 
Jeżeli fakty i rzeczywiste działania za­
przeczają tym dywagacjom, tym gorzej 
dla informacji.

Od pewnego czasu popularnym stało 
się hasło „odchudzania huty”. Chodzi 
tu z grubsza biorąc o zmiany organi­
zacyjne mające na celu wyłączenie 
form działalności, którymi huta była 
obrośnięta jako typowe „przedsiębior­
stwo socjalistyczne”, mające za zada­
nie poza produkcją: uczyć, żywić, wy­
chowywać, bawić, zapewniać dach nad. 
głową itp. Pół biedy gdy koszty takiej 
działalności przynajmniej częściowo 
można było wtopić w koszty produkcji 
i umiejętnie uzasadnić podrożenie ceny 
wyrobu. I tak cała produkcja szła jak 
woda.

Nie widzę w tym miejscu potrzeby 
wyjaśniania znanych już chyba ogóło­
wi mechanizmów rynkowych. Krótko 
zatem. Ceny sprzedaży dyktuje rynek. 
Obciążenie kosztów wyrobu działalnoś­
cią pozaprodukcyjną zmniejsza dochód 
i margines, w którym można manipu­
lować cenami. Dlatego aż się prosi o- 
berwanie tych winogron, tym bardziej, 
że jak mi wiadomo szereg przedsię­
biorstw, szczególnie tych dużych prob­
lem już załatwiło.

Nie brakuje i w hucie głosów (dzia­
łań też) aby jak najszybciej całą tę 
działalność kulturalno-oświatowo-so- 
cjalno-usługową (również obiekty i 
wyposażenie) sprzedać, użyczyć, prze­
kazać, darować wreszcie, byle się od 
niej odczepić, nie płacić dywidendy i 
innych podatków, nie mówiąc już o 
kosztach działalności.

Obrywanie 
winogron

Odwróćmy jednakże medal na dru­
gą stronę. Co zrobić, aby te obiekty 
czy urządzenia przynosiły hucie zysk? 
Jak sprawić, aby w tych obiektach 
funkcjonowali nadal pracownicy huty, 
prowadzący tę samą lub zbliżoną dzia­
łalność. tyle, że w innych układach 
i strukturach? Istnieją przecież i do­
skonale prosperują prywatne hotele, 
sklepy, place targowe, szkoły wreszcie. 
Czy zorganizowane grupy pracowników 

nie podjęłyby się takiej działalności? 
Uważam, że w poszczególnych przy­
padkach moralne zobowiązanie wobec 
długoletnich pracowników, tworzących 
tę bazę, działających dla dobra zało­
gi (jakież to niekapitalistyczne hasło!) 
powinno uzasadniać przekazywanie im 
w użytkowanie w określonej formie 
majątku huty mimo możliwości uzys­
kania od obcych wyższego zysku.

Czytam materiały Biura Rozwoju 
Huty opublikowane w „Głosie 
HTS”. Jakoś nie widzę tego W11 

sugestii. Dziwi tylko, że właśnie Biuro 
Rozwoju zajmuje się takim problema­
mi. Przecież to na dobrą sprawę jest 
kurczeniem, a nie rozbudową, rozwojśm 
huty. Chyba, że nazwa komórki nie 
jest adekwatna do zadań. W każdym 
razie takmi problemami powinna si? 
zajmować Komisja Przekształceń Wła­
snościowych. Prywatyzacja to nie tyl- 
ko komercjalizacja, tworzenie spółek ria 
bazie dużych zakładów, to także dzier­
żawy, najmy, ajencje, wreszcie sprze­
daż, czy na końcu darowizny, prowa­
dzone w kategoriach zysków, eliroin*"  
wania nieuzasadnionych wydatków, ale 
także analizy skutków zatrudnieniowych 
w kontekście zapewnienia pracy dotych­
czasowym pracownikom huty zagro­
żonym bezrobociem w wyniku obrywa­
nia tych winogron. (MA)
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~ Wszystkin*  ®*®>  w inny sposób, przyszła neayg
/kapitalizmu- DU HTS szczególnie ważne wydaje aię oniąg- 
/ie postępu w dziedzinie handlu. Czy można już mówić • 
5X1!?W tej dziedzinie?

Tak, chociaż nasze osiągnięcia nie zadowalają jeszcze ani 
Je osobiście, ani koleżanek i kolegów z działu. Jest jednak 
Lien optymistyczny sygnał: wartość sprzedaży wyrobów 
HTS za wrzesień przewyższyła poziom sprzedaży * lipcą i 
.jerpnia br., przekroczyła także nieznacznie poziom sprzedaży 
j cierwca. Nie chcę tutaj podawać konkretnych liczb. Zdarza 
się bowiem nader często, że są one później w środkach maso­
wo przekazu powtarzane i interpretowane... w sposób bardzo 
/yficzny. Powiem jedynie, że główną rolą w poprawie na- 
sKj sytuacji handlowej odegrał eksport

_ Eksport jest u nas tą sferą działalności, w której często 
UD to tylko, aby sprzedać) obniża się cenę sprzedaży wyro­
bów poniżej kosztów ich wytwarzani*.  Czy ten postęp w 
sprzedaży eksportowej Huty „Sendzimira” został również •- 
liągnięty x tym nieprzyjemnym „dodatkiem”?

_ Są huty, nie będę wymieniać które, gdzie faktycznie ek- 
iport odby wa się kosztem sprzedaży po cenach dumpingowych. 
(Sprzedaż towarów na rynkach zagranicznych po cenach niż­
szych od cen krajowych, bądź poniżej kosztów własnych — 
dopis. an). U nas nie ma takiej sytuacji!

dzają, że w danym czasie towar zostanie wyprodukowany I 
wystany do odbiorcy. Taka gwarancja, podpisana przez dyrek- 
ora ds produkcji i dyrektora handlowego HTS wystarcza 

bankom szwajcarskim do dokonania przedpłaty na konto na- 
S,z®ł, , x /zy *nne huty to stosują? Nie wiem. W naszej 

ziałalności eksportowej to jest nowy i bardzo ważny element.

~ A problem jakości wyrobów naszej huty? Wszak długo 
mówiłe się, że • eksport nie ma co szczególnie zabiegać, z 
bardz*  prostej przyczyny: nie dorównują one jakością tym 
wytwarzanym w hutach Japonii czy Stanów Zjednoczonych...

~~ Sprawa jakości na pewno stanowi pewien problem. Tu­
taj dzięki pomocy kolegów z wydziałów walcowni osiągnięliś- 
my pewien postęp. Chciałbym przy tej okazji podziękować ko­
legom z produkcji za każdy wysiłek organizacyjno-produkcyj- 
ny, który właśnie umożliwił zrealizowanie eksportu w takiej 
wysokości.

— Czy uda się ten pozytywny stan rzeczy utrzymać przynaj­
mniej do końca roku?

.— Z całą pewnością! Mogę wręcz zapewnić, że ta tenden­
cja wzrostowa sprzedaży eksportowej wyrobów „Sendzimira” 
utrzyma się nie tylko do końca bieżącego; ale również w 
przyszłym roku.

HUTNICY

A We wrześniu sprzedaliśmy więcej niż w lipę u i sierpniu
1 Nie stosujemy dumpingu
A Niektórzy płacą nam zanim odbiorą towar
A Wieramy sklepy firmowe

Rozmowa z dyrektorem ds. finansowo-handlowych HTS — ANDRZEJEM GRUSZCZYŃSKIM

Podstawowym kryterium decydującym o powodzeniu ek-_ 
sportu jest dostosowanie cen sprzedaży do poziomu cen świa­
towych. Nasz rynek krajowy jest tak słaby, że jedyną szansą 
zapewnienia hucie codziennych wpływów gotówki jest eksport. 
Aby sprzedaż eksportowa wyrobów HTS była możliwa — na­
sze ceny muszą być konkurencyjne. Nie sprzeda jemy jednak 
wyrobów po cenach dumpingowych! Eksport jest wciąż dla 
huty opłacalny!

- W jakiej wartośei i do jakich krajów HTS eksportuje 
ujwięeej?

- Tutaj również nie chcę podawać konkretnych liczb. W 
każdym razie w stosunku do stycznia tego roku sprzedaż ek­
sportowa we wrześniu wzrosła trzykrotnie. Kierunki eksportu 
uzależnione są nie tylko bezpośrednio od huty, ale także od 
umów międzynarodowych, które nadal obowiązują. W związku 
z tym mamy pewne ograniczenia, tzw. kontyngenty. Zdecydo­
wana większość wyrobów trafia do krajów dalekiej Azji i Eu­
ropy Zachodniej.

- Ogromnym do tej pery prcblemem była egzekucja płat­
ności od odbiorców wyrobów huty.

- W tej chwili termin otrzymania płatności z tytułu ek­
sportu uległ znacznemu skróceniu — dzięki dość ostrej dyscy­
plinie, którą wprowadziliśmy. Dodatkowo mamy kontrakty, w 
których firma kupująca wyroby dokonuje przedpłaty, nawet 
lW-procentowej. To znpezy: otrzymujemy pieniądze, a towar 
wysyłamy w okresie późniejszym, zgodnie z zawartą umową. 
Jak to jest możliwe? Oczywiście taka przedpłata może być 
zrealizowana tylko pod warunkiem wystawienia stosownych 
łwarancji przez HTS. I tu rzecz bardzo ciekawa, o której po- 
“■jraewam, niewiele osób wie. Okazuje się, że banki nip. szwaj­
carskie przyjmują gwarancje huty. Gwarancje, które potwier-

— Przejdźmy na nasze polskie podwórko. Domyślam się, że 
na krajowym rynku sytuacja handlowa dla HTS pozostaje 
niezmiennie, od pewnego czasu, trudna i niesprzyjająca?

— W odpowiedzi przeczytam fragment tekstu z „Trybuny 
Śląskiej” z 5 października br.: „W Hucie „Kościuszko” od 27 
września pracuje tylko wielki piec i koksownia. Zatrzymano 
walcownię, ponieważ kolej i inni odbiorcy wycofali swoje za­
mówienia. Jak długo potrwa ten postój? Nie wiadomo. Każdy 
pracownik musi do końca roku pójść na 12-dniowy urlop bez­
płatny. Taka jest decyzja dyrekcji W Hucie „Pokój” od dwóch 
miesięcy nie pracuje wielki piec, produkujący ferromangan. 
Nieczynny jest Wydział Kuźni. Przyczyna taka sama: brak za­
mówień”... Cytując tę informację, nie chciałbym usprawiedli­
wiać sytuacji, jaka jest w naszej hucie. Wiadomo przecież, że 
jest ona bardzo trudna, zwłaszcza w sferze handlu na rynku 
krajowym. Recesja, zatory płatnicze... nie zostały, z przykroś­
cią muszę to powiedzieć, rozwiązane. Nie ma żadnego znaczą­
cego postępu w polityce państwa w stosunku do dużych przed 
siębiorstw, takich jak huta.

Niemniej podejmujemy pewne działania, mające na celu in­
tensyfikację sprzedaży krajowej. Finalizujemy m.in. rozmowy 
dotyczące otwarcia sklepów firmowych, które byłyby patro­
nowane przez hutę Jesteśmy w trakcie negocjacji z KS „Hut­
nik” — w sprawie promowania przez klub znaku firmowego 
HTS, w zamian za pewne świadczenia finansowe... Tak więc 
te działania marketingowo-promocyjne stopniowo są realizo­
wane. Proszę o trochę cierpliwości, tę działalność, tak jak 
wszystkie przedsiębiorstwa w Polsce zaczęliśmy od niedawna. 
Na efekty musimy trochę poczekać. Będziemy je jednak mie­
li z pewnością już w najbliższym czasie.

— Dziękuję za rozmowę.
rozm. an

PŁACĄ 
MNIEJ!

W tym tygodniu wypożyczalnia 
kaset wideo w „Galerii Pik” (hall 
budynku „Z”. tel. 64-46) proponu­
je amerykański film, będący w 
dystrybucji

„PODWÓJ!. . TOŻSAMOŚĆ” 
(Positive I. D.) — kryminalny reż. 
Andy Anderson, występują Shqp- 
hania Rascoe, John Davies i Ste- 
ve Fromholz.

Jest to opowieść o Julii Kenner, 
młodej, atrakcyjnej kobiecie, któ­
ra jest „domową kurą” Jej życie 
zmienia jednak bardzo brutalny 
napad i gwałt, po którym nie mo­
że dojść do siebie. Jej życie zmie­
nia się w momencie, kiedy prze­
konuje się. że może przywłaszczyć 
sobie cudzą osobowość. Postana­
wia poszukać zemsty...

Dla wszystkich hutników mamy 
jeszcze jedną propozycję. Otóż 
wypożyczalnia kaset wideo w No­
wohuckim Centrum Kultury pro­
ponuje swoje filmy z bonifikatą 
dla pracowników HTS. Wypoży­
czenie filmu na dobę kosztuje tam 
7 tys. zł. a na weekend 9 tys. zł, 
jeśli jednak pracownik hutyzjawt

prawdzie od dawna nie ma już w budynku „Z” księgarni, 
W? ale otwarta tam przed dwoma tygodniami „GALERIA 

* PIS" wśród wielu propozycji ma również promocję 
■ sprzedaż dobrej książki. Poleca np. pamiętniki NANCY REA- 
kiN, zatytułowane „Moja kolej”. Książka ta pokazuje przede 
"szystkim lata spędzone w Białym Domu, ale przynosi również 
®nstwo szczegółów dotyczących wcześniejszych losów prezy- 
J™' .1 Pąry. Sporo informacji od kuchni dotyczących funkcjo- 

',ania Białego Domu oraz przejmujące fragmenty pokazujące 
okę z chorobą nowotworową 

pra"dę świetna lektura ze sporą
zadecydowały, że jest to na- 
porcją zdjęć.

bieństwo między poszczególny­
mi członkami rodziny. ,

„W świecie zwierząt” — jest 
to rodzaj atlasu zwierząt, po­
kazujący najbardziej znane 
zwierzęta w ich naturalnym 
środowisku. Książka zawiera 
także zoologiczne ciekawostki 
— jaszczurka wielkości pa­
znokcia czy dziecięciocentyme- 
trowy wąż.

Galeria Pik” poleca również 
„Świat wczoraj i dziś” — 

!w,annie wydaną serię en- 
'Mopedyczną, przeznaczoną 
,■ /aSZCZa młodzieży, choć 
1 “Mosli z przyjemnością mogą 
t0 ?ną~po.te Piknie wydane 

Z tej serii można kupić: 
• 'idowa wszechświata” — 
at° . ilustrowana książka

P azująca budowę układu 
Ręcznego poprzez specyfikę 

czegoinych planet, rodzaje 
^znych satelitów pracę w 
Jstr»ni kosmicznej, a na- 
, 'Pozywane w kosmosie po- 

®st też mapa nieba.
t '»neta Ziemia” — książka 
m a m;ormacje dotyczące 
ta,,... l?ie^sca Ziemi we 
:a/?uWlecie' zaskakujących 

k przyrody (śnieg pada-

w galerii
jący na pustyni). Osobne roz­
działy poświęcono problemom 
zanieczyszczenia środowiska i 
naturalnym źródłom energii.

„Ciało człowieka” — to nie­
zbędne uzupełnienie każdej 
lekcji wiedzy o człowieku. Za­
wiera bardzo przystępny i ilu­
strowany opis funkcjonowania 
poszczególnych organów i u- 
kładów ludzkiego organizmu. 
Książka przynosi również pod­
stawowe wiadomości z genety­
ki. Czytelnicy znajdą w niej 
odpowiedź na pytanie o podo-

W
 „Galerii • PIK” można

również kupić „Moją 
pierwszą encyklopedię” 

wydawnictwa ,.Larousse’a”. 
Jest to kompendium najpo­
trzebniejszych informacji dla 
uczniów szkół podstawowych. 
Piękne ilustracje i przystępne 
teksty pokazują najbardziej 
istotne zjawiska przyrodnicze 
odkrycia, mechanizmy fun­
kcjonowania państwa, prze­
szłość i przyszłość ziemskiej 
eywilizacji.

MOŻNA KUPIĆ OBRAZ
„Galeria PiK” jeszcze tylko 

w najbliższych dniach propo­
nuje sprzedaż prac Stanisława 
Walczaka, twórcy związanego 
z naszym miastem, stypendy­
sty huty, współpracującego o- 
becnie m. in. Z Teatrem Ludo­
wym. Prezentowane w galerii 
obrazy to malowane akwarelą 
subtelne kompozycje kwiatowe 
Warto więc z portfelem odwie­
dzić hall budynku „Z”.

się ze swoją przepustką, zapłaci 
o tysiąc zł mniej. Od poniedziałku 
do piątku wypożyczalnia czynna 
jest w godz. 13—19, a w soboty w 
godz. 11—16. W tym tygodniu po­
lecamy:

„MÓJ KOCHANEK DEMON*  
(My demon lover) — komediowy 
horror prod. USA. Reż. Charlie 
Loventhal, występują: Scott Va- 
lentine Mlchelle Little, Robert 
Trebor, Alan Fudge. Giną Galie- 
go.

To monstrualnie zabawny ro­
mans. Para bohaterów odkrywa, 
że prawdziwa miłość ma wiele 
„twarzy”, a niektóre z nich mogą 
być nawet przerażające.
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„Serduszko” — ta, dobro 
Sprawowanie i postępy w nau­
ce we wrześniu „lKeksy” zgod­
nie przyznały Anetce. Nie był- 
łoby w tym nic dziwnego, gdy­
by nie fakt, że dziewczynka 
ma wadę wymowy, nie wyma­
wia dźwięcznych głosek, mówi 
bełkotliwie. W innej szkole 
nie miałaby szans... Anetka jest 
jednym z czwórki dzieci do­
tkniętych opóźnieniami rozwo­
jowymi, które zostały przyjęte 
do eksperymentalnej klasy 
pierwszej — „Kleksów” właś­
nie. Uczy się w „normalnej” 
klasie Szkoły Podstawowej nr 
105 w os. Słonecznym...

„Zlepić” w całość
Te dzieci rzadko bywają 

podwórkach. Z powodu niedo­
rozwoju umysłowego bądź de­
fektu fizycznego wstydliwie u- 
krywane są w małych mieszka­
niach, a na spacerach często 
wytykane palcami za swój nie­
doskonały chód czy mongoidał- 
ne rysy twarzy. W najlepszym 
przypadku trafiają do szkół 
specjalnych gdzie spotykają 
podobnych do siebie, pozstając 
na marginesie „normalnego” 
życia. Nie dla nich zabawy z 
rówieśnikami...
— Tak będzie dopóki nie 

zmienimy naszego podejścia do 
dzieci upośledzonych. Szkolni­
ctwo specjalne — jest bardzo 
potrzebne, lecz wiele dzieci, z 
niezbyt wielkimi deficytami 
rozwojowymi, zamiast tam — 
mogłoby trafić do szkolnictwa

jak na nowohuckie warunki — 
tak nieliczna właśnie dlatego, 
by nauczycielka mogła poświę­
cić więcej czasu każdemu z 
uczniów...

Skompletowanie uczniów 
nie było jednak wcale łatwe. 
Rodzice dzieci bez opóźnień o- 
bawiali się, że ich pociechy 
stracą, że poziom wiedzy obni­
ży się.

— Wymagam od każdego 
według jego możliwości — mó­
wi pani Magda. Przez półtora 
miesiąca zdążyłam już nieco 
poznać dzieci. W tej kłosie 
mam możliwość bacznego ob­
serwowania postępów zarów­
no Kubusia jak i najlepszej w 
klasie uczennicy. W rozkładzie 
zajęć lekcji dla tej czwórki 
znalazły się także ćwiczenia 
logopedyczne. Pani Urszula 
natomiast obiecała odwozić 
dzieci do domu, bo mieszka w 
tym samym rejonie, i ćwiczyć 
z nimi wymowę w czasie pod­
róży.

Rodzice tej „czwórki” nie 
chcą na razie się wypowiadać. 
Zbyt wiele przeszli przez sie­
dem lat... Nie ma jednak wąt­
pliwości, że postępy dzieci za­
leżą także od pracy z nimi w 
domu. W dzienniczku każde­
go z nich sporo zaleceń, opisów 
ćwiczeń domowych.

— Dlaczego zgodziłam się?
— zastanawia się Magda Prze­
łącznik. — Na pewno prowa­
dzenie klasy integracyjnej wy­
maga więcej przygotowań 
odporności psychicznej także 
ode mnie. Uczę już kilka lat — 
mani pewne doświadczenia 
pedagogiczne, pracowałam tak-

(CIĄG DALSZY ZE STR. t)

U
żywają tego życia z fantazją 
przez siebie tylko akceptowa­
ną i podrzucają znowu ko­
lejne, nieszczęsne stworzenie. 
Wydarzenia losowel które by­
łyby jakimś usprawiedliwie­

niem sytuacji, są nieliczne.
W Domu Małego Dziecka schronie­

nie znajdują dzieci — teoretycznie od 
2 tygodni do 3 lat życia, praktycznie 
cd 1 miesiąca — do 4 (czasami nawet 
nieco dłużej) lat życia. I to nie one 
piszą na tablicy te targające sumie­
niem wezwanią do rodziców. Piszą je 
opiekunki, mXde dziewczyny, które tu 
pracują. Pifzą z nadzieją, że przyku­
ją czyjś wzrok, że poruszą serce ja­
kiejś rodzicielki.

Dla trzydziestu trojga małych dzie­
ci ten budynek w os. Górali jest tym-

na, malutka dziewczynka jest chyba 
mniejsza, drobniejsza od j-j szczęśli- 
wszvch rówieśniczek. Szara twarzycz­
ka, palec w buzi. Jest to czas leżako­
wania i snu po ©biedzie. Ona jak ptak 
ze złamanymi skrzydłami ledwie przy­
cupnęła na obrzeżu łóżeczka. Ciemne 
oczy. ciemne spojrzenie utkwione w 
dal, w sufit, w siebie? Prawie nieru­
choma, prawie nieobecna. Pani wyj­
muje jej palec z buza, głaszcze ją. Pra­
wie nie reaguje, tkwi nadal w swoim, 
sierocym świecie. Jej buzi od dawna 
nie rozjaśnia uśmiech. Trudno zapom­
nieć tę skiurczoną w sobie kruszynę.

— Choroba sieroca jest najgorsza — 
odpowiada bez pytania pani TERESA 
GRZELAK, dyrektorka DMD. — Syl­
wia to dziecko bardzo wrażliwe, mą­
dre. Ona jest najbiedniejsza.

Pani Teresa przechodzi od łóżeczka 
do łóżeczka. Różnie reagują dzieci, a

v>y. Sąd odłcłade
Poprę™ 

f<Ał POSZU);.. 
mieszkania lub 
zayiieszkania. Tc 
w*sieć  na tob!. 
cza się dziecku; 
<teiców j 
prawnego,.^' 
i? rodzica., 
’nus* się upratr. 
czasie może itr 
bywają inne ' 
TOe*e,  « w 
przepisów i lw 
kręjKMwinega tel

— podęrr 
zje o losie człot 

Procesu m 
Je& nie 

Ujdzie się

Z wizytą 
u ^Kleksów”

czasowym domem, a raczej przecho­
walnią. Po ukończeniu trzeciego roku 
życia idą do kolejnego sierocińca — 
do domu dziecka dla starszych dzieci. 
Niektóre mają szczęście być przygar­
nięte przez „nowych rodziców” niektó- 
Te czasami wracają do matek. Ale ta­
kich matek, u których rozbudziły sćę 
uczucia rodzicielskie, jest niewiele.

W budynku remont generalny —■ 
wymiana pokrycia dachu, rynien, izo­
lacja fundamentów bo podmakało i za­
czął wkradać się złowieszczy grzyb. 
Wewnątrz także renowacja — malo­
wanie ścian i cyklinowanie podłóg. Ma­
luchy w tej sytuacji trochę ścieśnio­
no w salach, ale nie jest to najwięk­
szą w ich kilkumiesięcznym, czy kil­
kuletnim życiu, uciążliwością.

Syndrom sieroctwa
Zatrzymuję się na dłużej przed łó­

żeczkiem czteroletniej Sylwii, Skurezo-

raczej prawie nie reagują. Chyba z 
zaciekawieniem badawczo przyglądają 
się mnie, osobie obcej. Tylko Murzy­
nek pod oknem łobuzersko wskoczył 
pod kołderkę. W uśmiechu błyskają 
równym rzędem białe ząbki —. chyba 
nie odczuwa dotkliwie swojej sytu­
acji?

Dzieci są grzeczne, posłusznie ukła­
dają się do snu, reagują na uwagi o- 
piekundk.

— To będzie adoptowane, a tego 
sprawa jest już w sądzie. A tego chło­
pca w kącie sali chyba weźmie bab­
cia. Opiekunki cieszą się, gdy jest na­
dzieja, że któreś z dzieci znajdzie w 
końcu prawdziwy dom. Ale to spra­
wa dość skomplikowana, nawet gdy na 
dziecko czeka już nowa rodzina. Ado­
pcja to "dłuższy proces.

— W pierwszej kolejności szuka się 
oczywiście matki dziecka. Składany 
jest wniosek do sądu, w sprawie okre­
ślenia przyszłości dziecka. Bardzo czę­
sto matka nie zgłasza się na rozpra-

rzecńe wędruj 
cińca, do domu < 
szych.

— Duży pfc>: 
rodzinami cpp- 
przynosi mtej 
chana pani 
albo znaladm. 
jeść...

Gdzieś ife-i. 
ków, i ukryci 
ka dziecka, fr, 
kołeżanki odęte 
czy wiście dz®;, 
nąć.

— Trudno w 
cygańskiego, k 
ciągle powtc:; 
pominęli lofei 
podrósł, gdj s 
Teresa pracuj 
lat i zna ifc 
wała już w, 
kolęniwo.

Kilkoro dżet,

otwartego. To nie jest bynaj­
mniej jakieś nasze odkrycie. 
Na Zachodzie, w Szwajcarii, 
Niemczech już od kilku lat 
działają klasy integracyjne — 
mówią w dyrekcji „105-ki”.

— Każde społeczeństwo 
akłzda się z różnych ludzi, każ­
dy z nas ma w sobie' jakiś de­
fekt, nosi swojego „kleksa". 
Stąd też i nazwa naszej kla­
sy — dodaje MAGDA PRZE- 
TACZNIK, wychowawczyni 
^Kleksów”.

Pomysł zorganizowania kla­
sy integracyjnej zrodził się w 
roku ubiegłym. W Zespole 
Szkół Specjalnych w Nowej 
Hucie ogłoszono nabór do „ze­
rówki”. Jednakże miano szko­
ły „specjalnej” nadal działa 
odstraszająco na rodziców. Po­
za tym obowiązku uczęszcza­
nia do „zerówki” w naszym 
kraju nie ma. Toteż niewielu 
rodziców wyraziło zgodę. Ba­
dania rozwojowe i psychologi­
czne wykazały, że Kubuś, 
po porażeniu mózgowym, 
Krzyś, z zaburzeniami emocjo­
nalnymi, Anetka i Karina z 
zespołem Downa leczona ja­
pońskimi lekami rokują szanse 
na dalszy intelektualny roz­
wój. We wrześ-niu tego roku 
ta czwórką rozpoczęła naukę 
w klasie pierwszej. Obok dwu­
nastki’ dzieci z właściwą dla 
siedmiolatków normą intele­
ktualną... .

Opory mieli 
rodzice...

Klasa mieści się na parterze 
— by np. Kubuś po porażeniu 
mózgowym, ze swoim kaczym 
chodem nie wspinał się po 
schodach. Szesnaście stolików 
dla szesnastu dzieci. Na każ­
dym podobne kolorowo opra­
wione książki, piórniki, ta­
bliczki. Pod stolikami — szkol­
ne plecaki, Lekcja matematy­
ki. Ich Pani — czyli pani Ma­
gda Przetacznik zagląda do 
każdego zeszytu. Karina, która 
ma kłopty z pisaniem liter do- 
staje specjalny szablon, wy- 
kropkowane litery, by ćwiczy­
ła rękę. Niedowidzący Kubuś 
może podejść do tablicy by le­
piej widzieć przyklejone tam 
zbiory: W prowadzeniu lekcji 
pomaga psni URSZULA LUSI- 
NA, logopeda. Klasa jest — 

że w szkole specjalnej. Same 
mamy wiele wątpliwości, cie- 

- szą jednak nawet minimalne 
sukcesy wychowawcze. A te 
widać...

„Pomagać wzajem”
Na powitanie gościa dzieci 

chwytają się za ręce, tworzą 
koło i śpiewają dawną piosen­
kę zuchów’: Bratnie słowo so­
bie dajem, że pomagam sobie 
wzajem—

Przerwa śniadaniowa. Jed­
na z dziewczynek odprowadza 
Karinę do ubikacji. Krzyś 
przynosi Kubusiowi kubek z 
herbatą, ale okruchy z kanap­
ki Kubuś uprząta sam. Nie 
łudźmy się, to da się zauważyć, 
że ta czwórka jest inna. I dzie­
ci to widzą. Lecz nie traktują 
kolegów inaczej. Już ich za­
akceptowały... Szkoda tylko, że 
Kubuś, Karina, Aneta i Krzyś 
dojeżdają z odległych osiedli. 
Idealna byłaby sytuacja gdy- ■ 
by po lekcjach, na własnym 
podwórku, mogli spotykać się 
z kolegami ze szkoły.

Choć w przypadku dzieci 
trudno o kategoryczne stwier­
dzenie— ich możliwości intele­
ktualne na pewno w jakimś 
stopniu będą ograniczone.
“ Co dalej; w klasach wyż­

szych? — pytam Magdy Prze­
tacznik.

— Szkoła to nie tylko dyda­
ktyka... W tym przypadku cho­
dzi nam bardziej o wychowa­
wcze oddziaływanie. Ma być 
ono wzajemne... Musi uczyć a- 
kceptacji i tolerancji dla in­
nych — słyszę odpowiedź.

GL

Na razie szkoła nr 105 w o*.  
Słonecznym boryka się, jak ca­
ła „oświata”, z trudnościami 
finansowymi. Nie starcza na 
zatrudnienie reedukatóra, za­
kup dodatkowych pomocy dla 
dzieci. Z myślą o znalezieniu 
dodatkowych funduszy po- 
wstaje Fundacja Pomocy Dzie­
ciom. Na razie pieniądze na 
ten cel gromadzi się na koncie . 
Komitetu Rodzicielskiego, PKO 
II O/Kraków 35523-664-132 z 
dopiskiem „Fundacja”.

Ntóte ktoś zechce pomóc™ 
Krystyna LENCZOWSKA

Fot PAWEŁ ZECHENTER
(CMG DALSZY ZE STR. 1)

★ W takich wypadkach naj­
częściej odczuwamy narastający 
ból przy każdej próbie zgięcia 
się i wędrujemy do szpitala™

— Najczęściej tak właśnie się 
dzieje. W Polsce, z reguły gdy 
przytrafi nam sćę coś niepokoją­
cego, udajemy się do lekarza. 
A przecież powinniśmy dążyć — 
tak jak to jest na całym świe­
cie — do. pewnego podziału kem- 
petencji. Na przykład z pewny­
mi sprawami udajemy się do le­
karza. Z innymi natomiast do 
masażysty. Jeśli osoba jest zdia-

szedł” i że teraz może aęir 
bodnie ruszać.

■Ar Kręgarstwo, o którju r> 
mawiamy, nie jest jednak ż 
popularne, zwłaszcza w iwie 
oficjalnej medycyny?

— To zależy gdzie. Medji 
Dalekiego czy Bliskiego W 
du (Chiny, Indie, Japonia ej i 
gipt) od dawna stosuje te » 
dy. Ostatnio chiropraktyta % 
żywa swój ogromny renesa 
Zachodzie. W Polsce na rań 
jeszcze tak, że na ból »l 
wach międzykręgowydi Mjs 
cifej bierzemy pastylkę. Bo kit 
szybciej i najwygodniej, il 
przecież tylko leczenie <t:=: 
jakim jest ból, bez próby i 
cia do przyczyny tego b&

★ Z czym jeszcze k ?» 
przychodzą pacjenci?

— Oprócz typowyck bf 
tów funłrcjonalnych, c W”

gnozowtwia przez lekarza, jeśli 
óy^potiuje opisem kręgosłupa z 
którego wynika, że zaistniałe 
kłopoty mają charakter funkcjo- 
nałny, wtedy najbardziej właś­
ciwym adresem jest adres do- 
brego kręgarza, któay poprzez 
zastosowanie odpowiednich dźwi­
gni-, Po przygotowaniu pacjenta 
ćbo. pacjent musi być odpowied­
nio rozluźniony) doprowadza do 
usunięcia- zablokowania. Pacjent 
słyszy to niekiedy w foarnie 
„trzasku”. Mówi: „trzasnęło mi 

^.8^ Polecamy mu wstać 
z kozetki, gdy sprawdzamy czy 
wszystko Jest w porządku pac- 
jerrt mówi, że ból „jakby od­

mówiłaśmy, wiele o«ób pR 
dzi ze stwieidzonyiw ««»• 
z w y rodr.ienio wy mi. Najc» 
pod tym pojęciem roiu®<! 
szereg zmian patclcgicaipi 
narastające dzioby kostne k 
gach, wysuwanie się k 
międzytkręgowych czy 
szpar międzykręgowydi fK' 
przeciążeniami danego K-- 
kręgosłupa wskutek cafł *■  
Występować i najczęściej ’ 
pują duże napięcia MS® 
wierachniowyidi i W*;  
grzbietu. To zresztą nie’■ 
sitko bo do patologii S1'' 
także wszelkie niepr;>Vj 
krzywizny kręgosłupa.

★ Co Pan oferuje taB®
śnie pacjentom? A

— Wszystko zależy 
zmian zwyrodnieniowych, ' 
najczęściej stosowany i* 1 
saż leczniczy. .

★ Czy to znaczy, « ’ 
masażowi nierówny?

— Oczywiście. Istaieją 
rodizaje masaży, obok ma& 
cziniczego, w którym 
ruchami typu klasycznegi 
merjtarnie. izometrycai'-e>: 
żem limfatycznym, pr®^
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NOTOWANIA CENOWE

Wulkanizacja
Zbliża się okres zwiększonych wyjazdów samochodami oso­

bowymi. Jak twierdzą pracownicy punktu wulkanizacyjnego w 
ul. Gałczyńskiego najwięcej napraw dętek i wymiany opon 
jest przed świętami w tym szczególnie przed „Wszystkimi 
Świętymi” tj. 1 XX. Dlatego warto teraz przejrzeć stan ogu­
mienia 1 skorzystać z usługi wulkalizacyjnej wcześniej kiedy- 
w punktach napraw nie ma jeszcze tłoku, a terminy napraw są 
szybkie.

Jak kształtują się ceny podstawowych usług. We wspomnia­
nym wcześniej punkcie w ul. Gałczyńskiego pobiera się opla-* 
ty niższe niż w cenniku, a to: defekt (demontaż dętki, i jej za­
łatanie) — 17 tys. sama łatka — 5—6 tys., oprawienie wenty­
la — 20 tys., wyważenie kola — 12 tys. wymiana opony — 9 
tys. drobna naprawa opony ok. 40 tys. i podobna cena jest w 
przypadku usunięcia defektu opony bezdętkowej.

Ponoć taniej jest u Zybury w ul. Cienistej, który pobiera za 
defekt 12 tys., ale sam właściciel nie życzy sobie reklamy dla­
tego nie podajemy dalszych notowań u niego.

Wa uta: po wprowadzeniu płynnego kursu tzw. „koszyka 
walut” poszła wyraźnie do góry. W kantorze paw. 14 pl. Bień- 
czycki odnotowaliśmy następujące notowania: USD 12 000 — 
12 400, DEM 8800 — 7000, AST 945 — 9«5, forint 140 — 155 zŁ 

fap»

Przedsiębiorstwo Handlowo-Usługowe
"ZH7ST" S.C.

Kraków os. 2 Pułku Lotniczego 44 
Tel. 48-30-71

Tu kupisz:
• ręczniki
■ dresy *
■ koce
■ pościel
■ ścierki
Hurtownia czynna ocLponiedziałku do piątku 

w godz. 8-15
Atrakcyjne terminy płatności!!

ubrania lekarskie, robocze 
i ochronne, od butów 
gumowych t po nakrycia 
głowy, we wszystkich 
kolorach i rozmiarach

SKLEP MEBLOWY
Al. Jana Pawła II 120 (dawna Planu 

Sześcioletniego) 
POLECA

Meble kuchenne w dużym wyborze, różnych kolorach, 
również pojedyncze szafki

Zapraszamy w godz. 11—19, soboty 9—14.

FOTO - COLOR - STUDIO
OS. WYSOKIE 20d JANUSZ BARCZ

(pawilony naprzeciw Szpitala B)

ZDJĘCIA ŚLUBNE I OKOLICZNOŚCIOWE 
■POLAROID - 3 minuty (zdjęcia do paszportu, legit.) 
ODBITKI AMATORSKIE - 24 godziny 
WYWOŁYWANIE FILMÓW:

♦ KODAK, FUJI, KONICA I INNYCH
- PROCES C-41

♦ ORWO - PRZEŹROCZA I NEGATYWY

Interny do dyspozycji Miłych Klientów

<W $OT>Z. 10-18

Niskie ceny, szybka, fachowa obsługa

ł

0ĆERO
CANON

PAWILON
HANDLOWO-USŁUGOWY

OS. WYSOKIE 20 d 
tel. 48-56-35

USŁUGI KSEROGRAFICZNE
WYSOKA JAKOŚĆ

•FORMATY A-4, A-3
POWIĘKSZENIA, POMNIEJSZENIA

■niskie ceny
przy DUŻYCH ILOŚCIACH - ZNIŻKA

ELEGANT * ELEGANT * ELEGANT * ELEGANT * ELEGANT * ELEGANT

Sklep "ELEGANT”
Nowa Huta os. Słoneczne 15 (Al. Róż), teł. 44-17-35

Modny i elegancki pan ubiera siQ w "ELEGANCIE"
Garnitury, spodnie i niezbędne dodatki: koszule, skarpety, figi, krawaty, paski 

Sklep zaopatruje się w "Vistuli", "Próchniku", "Wólczance" i Zakładach Odzieżowych "Bytom" 
ELEGANT * ELEGANT * ELEGANT * ELEGANT * ELEGANT * ELEGANT * ELEGANT

KUdUS
Zdjęcia do dokumentów

4 MINUTY 
Punkt paszportowy 
os. Centrum B bl. 6

Tanio — Szybko
Przewozy 

Paryż—Rzym 
Wyjazdy co tydzień 
Biuro Turystyczne 

„PIAST” 
os. Boh. Września 26 

tel. 48-17-77
SKLEP MOTORYZACYJNY

BAJ(¥kOTSZKOLENIE 
I DOSZKALANIE 

KIEROWCÓW 
Eksternistyczna 

nauka jazdy 
Tanio i szybko! 

Krzysztof Starowicz 
os. Oświecenia 28/39

os. Szklane Domy 1 
Tel. 44-17-26

Nowo otwarty 
sklep 

metalowo-chemiczny 
,.METALCHEM” 

os. Młodości 8 
(obok „Baltony") 

POLECA DUŻY WYBÓR 
ARTYKUŁÓW 

METALOWYCH 
I CHEMICZNYCH

Zapraszamy codziennie 
w godz. 9—17, 
w soboty 9—13

Przy większych zakupach 
możliwość negocjacji cen.

poleca części zamienne do samochodów:
♦ ŁADA/SAMARA
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦

ZAPOROŻEC
WOŁGA
U AZ
SKODA
ŻUK
FIAT 126 P
bogaty wybór akcesoriów i ogumienia 
CZESKIE MOTOROWERY JAWA 
12-miesięczna gwarancja + serwis 
WYPOŻYCZALNIA KASET VIDEO
Zapraszamy codziennie od 10 do 18 

w soboty od 9 do 14

WYPOŻYCZALNIA 
płyt kompaktowych 

Galeria TPSP 
os. Centrum B. bl. 3 
zaprasza od poniedziałku 

do piątku 
w godz. 10—18 

STUDIO NAGRAfi 
skup i sprzedaż 

Wybór 1000 płyt

z

1ISTAMBUŁ
— 4 dni pobytu, hotel, wyżywienie, autokar, eeaa 

1.350.000 zi
— 10-dniowe wczasy, hotel, wyżywienie, przejazd auto­

karem, cena 2.200.000 zł

MISKOLC
— 2-duiowc wycieczki, nocleg, przejazd, cen*  200.090 zł

„SKARP A”
os. Złotej Jesieni 7

TEL. 47-37-71. 48-55-19



WYBORY > Yademecum wyborcze (4)
Pierwsze wolne wybory w Polsce już za 

8 dni. W kolejnym odcinku naszego vade- 
mecum chcemy przybliżyć naszym czytelni- 
kom sposób ustalania wyników glosowania 
i wyboru posłów na Sejm BP.

Ustalenia wyników 
w obwodach głosowania

Po zakończeniu głosowania obwodowe ko­
misje wyborcze na podstawie spisu wybor­
ców ustalają ile wydano kart do głosowa­
nia, i ile ;ch nie wykorzystano. Następnie 

. otwiera się urnę i liczy karty dę glosowa­
nia. Następnie ustala się ilość głosów nie­
ważnych i ważnych oddanych na okręgowe 
listy poszczególnych kandydatów.

<■ Glosy ważne i nieważne
Stawiamy tylko jeden znak X priy jed-

' nym nazwisku wybranym przez nas z jed­
nej listy okręgowej kandydatów. W Krako­
wie dostaniemy do rąk ló-stronicową bro­
szurę, w której na każdej stronie będą u- 
mdeszczone po 3 listy wg kolejności wylo­
sowanej wcześniej przez Państwową Komi­
sję Wyborczą. Jeżeli zdarzy się nam posta­
wić więcej znaków X przy kandydatach tej 

‘ samej listy t© głos jest ważny i jest wtedy 
oddany na kandydata umieszczonego, na 
pierwszym miejscu listy. Dopisywanie na h- 
śeie dodatkowych nazwisk, lub «azw nie po­
ciąga za sobą skutków’ j nie wpływa na 
ważność głosów.

Natomiast nieważne są głosy oddane na 
kartach innych niż urzędowe oraz jeżeli na 
kartach uzyskanych od komisji wyborczej 
postawiliśmy więcej znaków X na różnych 
listach lub w ogóle nie umieściliśmy znaku 

/ X w odpowiedniej kratce na żadnej Jiście.
Ustalanie wyników 

w okręgu wyborczym
Okręgowe komisje wyborcze, na podsta­

wie protokołów otrzymanych z obwodowych 
komisji wyborczych, ustalają liczbę manda­
tów przypadających dla poszczególnych list 
okręgowych. W tym celu odrębnie w odnie­
sieniu do każdej listy, liczbę ważnie odda­
nych głosów na daną listę mnoży się za każ­
dym razem przez liczbę posłów wybieranych

w tym okręgu, a następnie tak otrzymany 
iloczyn dzieli się przez liczbę oddanych gło­
sów na wszystkie listy okręgowe. Otrzyma­
ny w ten sposób iloraz wartości liczby cał­
kowitej (przed przecinkiem) oznacza liczbę 
mandatów przypadających danej okręgowej 
liście kandydatów. Mandaty te otrzymują ci 
kandydaci z listy, którzy kolejno otrzymali 
największą liczbę głosów.

Ustalanie wyników wyborów 
•z ogólnopolskich list kandydatów
Państwowa Komisja Wyborcza po otrzy­

maniu protokołów z okręgów wyborczych 
przystępuje do podziału 89 mandatów zgod­
nie z ordynacją przypadających do podziału 
na ogólnopolskie listy.

Pierwszym kryterium dopuszczającym 
zgłoszone listy jest ustalenie czy listy tego 
ugrupowania otrzymały przynajmniej 5 proc, 
ważnie oddanych głosów w skali kraju lub 
uzyskały mandaty poselskie w co najmniej 
5 okręgach.

Jeżeli lista spełnia jeden z wyżej wymie­
nionych wymogów weźmie ona udział w po­
dziale 69 mandatów. Podstawa obliczeń Jest 
system d’Honta. Polega on na tym, że na sum; 
ważnych głosów oddanych na listy okręgo­
we danego . komitetu wyborczego, który za­
rejestrował ogólnopolską listę, dzieli się ko­
lejno przez 1,4 (jeden i cztery dziesiąte), 3, 
5, 7... i dalej przez ciąg kolejnych liczb nie­
parzystych aż do chwili, gdy z otrzymanych 
w ten sposób ilorazów da się uszeregować 
69 kolejnych największych cyfr, tj. ilości 
zgodnej z ordynacją wyborczą przeznaczo­
nej dla ogólnopolskiej listy.

Mandaty otrzymają kolejno ci kandydaci 
z list Krajowych Komitetów, którzy byli u- 
mieszczeni systemem preferencyjnym na 
pierwszych miejscach list oraz nie otrzymali 
mandatów w okręgach, -jako że wymogiem 
znalezienia się na liście ogólnopolskiej było 
umieszczenie kandydatury na. listach okrę­
gowych. Ogólnopolskich list jest 27 i nie bę­
dą one publikowane w formie obwieszczeń. 
Natomiast można zażądać je do wglądu w 
każdej komisji obwodowej. . Z reguły na 
pierwszych miejscach tych Mst są zgłaszani 
liderzy partii i ugrupowań. <«p)

27 X zostaną przeprowadzone wybory do Rad w dwóch dzielnicach Nowej Huty

I.

I

Wybieramy radnych
Wybory do Rad Dzielnicowych w Krako­

wie odbędą się 27 października jedynie w 
7 na 18 nowo utworzonych dzielnic. W No­
wej Hucie z 5 tworzonych dzielnic zostaną 
one przeprowadzone jedynie w dzielnicy 
XV — Mistrzejowice i XVIII (stara) Nowa 
Huta.

W tym tygodniu w osiedlach obejmują­
cych te dzielnice zostały rozplakatowane 
obwieszczenia ustalające okręgi wyborcze 
jak również nazwiska i imiona kandydatów 
na radnych. Obligatoryjne było kandydowa­
nie przynajmniej dwóch osób na jeden man­
dat. Tam gdzie ten wymóg nie został speł­
niony wybory się nie odbędą. W dzielnicy 
XV na 32 okręgi wybory obędą się w 24, a 
w dzielnicy XVIII na 38 w 19. Te dwie 
dzielnice spełniły wymóg ordynacji wybor-

czej zezwalającej na odbycie wyborów tam, 
gdzie obsadzono kandydatami przynajmniej 
połowę okręgów. W pozostałych nowohuc­
kich dzielnicach: Czyżyny, Bieńczyce i Grę- 
bałów nie spełniono tego warunku i wybo­
ry się nie odbędą. Obecnie pozostaje ter­
min 6 miesięcy na ponowne zarządzenie wy­
borów w tych dzaelnicach.

Wśród zgłoszonych kandydatur przeważa­
ją członkowie Komitetów Obywatelskich o- 
raz Partii Centrum i Unii Demokratycznej, 
choć są też osoby nie będące członkami żad­
nych partii i organizacji. Lokale wyborcze 
będą z reguły mieścić się w tych samych 
budynkach, gdzie mają siedzibę obwodowe 
komisje wyborcze przeprowadzające wybo­
ry do Sejmu i Senatu. Jednak komisje prze­
prowadzające wybory do Rad Dzielnicowych 
będą znajdowały się w innych pomieszcze­
niach. Szerzej o tych lokalnych wyborach 
napśszemy w następnym numerze „GTN”.

Polska przed wyborami

LISTA NR
BROŃMY
NASZYCH

Pierwsze od półwiecza demokratyczne wy­
bory parlamentarne rozstrzygną o przyszłym 
kształcie Rzeczpospolitej. Odbudowa struk­
tur wolnego państwa oraz zdrowych zasad 
gospodarki rynkowej musi łączyć się z prze­
zwyciężeniem pozostałości systemu komuni­
stycznego. Będzie to możliwe, gdy wzmoc­
niona zostanie stabilność władzy państwo­
wej, uznany autorytet Prezydenta RP jako 
jej zwierzchnika, upowszechnione poczucie 
odpowiedzialności za wspólne dobro, jakim 
jest niepodległość naszego kraju. Nie moż­
na tego osiągnąć bez poszanowania stano­
wionego przez Rzeczpospolitą prawa i pry­
watnej własności, bez docenienia roli rodzi­
ny i Kościoła, bez rozwoju samorządności 
historycznie ukształtowanych, regionalnych

Inspektorat PZU 
w Nowej Hucie

os. Centrum „B” bl. 7 

poleca swoje usługi 
ubezpieczeniowe 

Oferujemy pełny zestaw ubezpieczeń majątko­
wych i osobowych w oparciu o standardowe wa­
runki ubezpieczenia oraz na zasadach szczegół*  
nych, dostosowanych do indywidualnych potrzeb

UBEZPIECZENIA OBOWIĄZKOWE 
2| budynki mieszkalne i gospodarcze
(g| odpowiedzialność cywilna rolników z tyt. po­

siadania gospodarstwa rolnego
fl odpowiedzialność cywilna z tyt. posiadania po­

jazdów mechanicznych

UBEZPIECZENIA DOBROWOLNE
0 mienie ruchome:

— urządzenie i wyposażenie mieszkań
— inwentarz żywy (zwierzęta)
— inwentarz martwy (sprzęt i maszyny rol­

nicze)
—- ziemiopłody (zmagazynowane) i uprawy 

roślin
0 ubezpieczenia od kradzieży z włamaniem: 

mieszkań, domków letniskowych, warsztaty, 
sklepy, garaże

Q| ubezpieczenie auto-casco pojazdów mechanicz­
nych (również w ruchu zagranicznym)

SI pojazdy mechaniczne w zakresie odpowie­
dzialności cywilnej za granicą — „Zielona 
Karta”

Q ubezpieczenie odpowiedzialności cywilnej le­
karzy i personelu medycznego, nauczycieli i 
wychowawców

flg ubezpieczenie od następstw nieszczęśliwych 
wypadków w życiu prywatnym i w pracy.- 

Nasi pośrednicy są do Państwa dyspozycji. Dora­
dzą, pomogą w podjęciu decyzji, ubezpieczą.

Tel. 44-90-66

POLISA PZU NA STRAŻY 
NASZEGO MIENIA I BEZPIECZEŃSTWA! 
Zapraszamy do Inspektoratu w Nowej Hucie os, 

Centrum „B” bl. 7 
telefony:

ubezpieczenia majątkowe: 43-76-80, 44-66-79 
ubezpieczenia komunikacyjne: 44-10-16 
ubezpieczenia osobowe: 44-43-71, 44-93-30

- — --------- --- - --------- --- .--  ------~

POGLĄDÓW
Nasz kandydat <io Senatu — TADEUSZ 

SZYMA.
Nasi kandydaci do Sejmu: RYSZARD 

TERLECKI a JAN FRANCZYK A JERZY 
LECHOWSKI a LUCYNA LUBAWSKA A 
WLODZ1W.KZ JURASZEK ± MACIEJ 
RUDZIŃSKI a MIECZYSŁAW ŁABUS A 
RYSZARD l.EBTEST A JACEK CZERNEC- 

t KI A MACIEJ WOJCIECHOWSKI a STA- 
; NISŁAW DESKUR A GRZEGORZ PRZE- 
t BINDA A WALDEMAR BUKOWSKI.

wspólnot
Mamy nadzieję, że wartości te będą fun­

damentem praktyki politycznej KOALICJI 
REPUBLIKAŃSKIEJ.

prof. dr hab.1 Wiesław Bieńkowski, histo­
ryk; prof. dr hab. Zbigniew Chłap, patofi- 
zjolog; prof. dr hab. Otmar GedHcZka. chi­
rurg; prof. dr hab. Kazimierz Godłowski, 
archeolog; prof. dr hab. Ryszard Grygłew- 
skl, farmakolog; Attila Leszek Jamrozjk, ar­
tysta plastyk; prof. dr hab. Marla Jordan, 
zoolog; prof. dr bab. Stanisław Kanturek, 
fizjolog; Stanisław Kosch, rolnik; prof. dr 
hab. Halina Kościuszko, zoolog; prof. dr hab. 
Jan Machnik, archeolog; Stanisław Markow­
ski, artysta fotografik; Edward Pachei, wi­
cedyrektor Krakowskiej Drukarni Prasowej; 
Jacek Pszon, bankier; Jerzy PszOn, anty- 
kwariusz; prof. dr hab. Anna Skewron- 
-Cendrzak, farmakolog; Wiesław Paweł Szy- 
mzński, pisarz, .

iNowo otwarty, ale z tradycjami

; przy PPUM "Hutnik4* ul. Ptaszycklego 4 |
■ tel.44-12-Wwew.230 •
a oferuje zabiegi w zakresie:
* FOXKOTE3tAPII - diadynamic, stymat, diatermia krótkofalowy
a ultsadźwi^d, sollux podczerwień, parafina >
■ ITYDSlOTERAPil - bicze wodne, wirówki, masaż podwodny J
■ KINEZYTERAPIA - ćwiczenia indywidualne w schorzeniach J
£ narządu ruchu, ćwiczenia zbiorowe dla osw,
H z bólem kręgosłupa ’
* MASAŻU KLASYCZNEGO - całościowy i częściowy'
■ Ponadto CALLANETICS połączony z MsenenLLMllM | 
a zredukuje nie tylko Twoją otyłość, ale wyrzeźbi sylwetkę j
* i ujędrni Twe ciało ;

Przyjdź poniedziałek - piątek w godz. 8.3®« 14.W [ 
lub zadzwoń tel. 44-12-00 wew. 230 J

Gabinet otwarty jut od dziś, Callanetics od 1.10W » 
SERDECZNIE ZAPRASZAMY ! j

OGŁOSZENIE DROBNE
A MECHANIKĘ pojazdową solidnie wykonuje- Fra*® 8 
Falnoh, tel (o.j 7 8 5 p0



przew«Inik_ 
po Nowej Hucie (10) 

' HANDLOWE
Gdyby Mpytać co wyróżnia 

_ Handlowe-odpowiedź by- 
; L prosta - szczególnie wio- 
. L j jssienią. Zieleń — pie. 

Sowicie zaprojektowana i 
komponowana w zabudowę 
Mieszkańcy nowych osiedli 
marzyć tylko mogą o takim o. 
kicaniu. I zazdrościć...

Osiedle zamknięto w nieco 
lie/oremnym trójkącie ulic do- 
ksmentujących ..ideologiczny” 
jdnątek miasta: F. Engelsa, 

I £ Rewolucji Październikowej 
i ®;Jciowo Al. Planu 6-letaie- 
«ipodaję stare nazwy). Han­
dlowe — bo w parterach więk­
szej budynków usytuowa­
nych przy ruchliwszych uli- 

i taeh umieszczono liczne punk­
ty handlowe i usługowe.

ilimo, ie znikła Spółdzielnia 
Kctórzarska lokale w parte­
rach bloku 7 i 5 zachowały w 
juiej mierze charakter cen­
trum usługowego. Obok pra­
cowni optycznej, punktu ksero, 
składu zegarmistrzowskiego 
ay naprawy sprzętu domowe- 
go działa punkt hafciarski p. 
WMysławy Szramy. Zajmuje 
cię ona haftowaniem i reno­
wacją sztandarów ale także 
pat kościelnych.

Nie mogą też mieszkańcy os. 
Handlowego narzekać na brak 
ikiepów spożywczych. Ostatnio 
pojawił się tam jednak sklep 
i zupełnie nowym asortymen­
tem: salon techniczny, m. in. 
Boska, ezyli raj łza odpowied­
nie pieniądze) dla majsterko­
wiczów. (ki)

ALBERTYŃSKTE
Jedno ze starszych osiedli jak 

ingeruje dawna nazwa — „XX- 
•łecia” pochodzi z lat 60-tych. 
Położone jest w Widiach ul. M. 
Dąbrowskiej i ul. W. Ander­
sa. granicząc z os. Niepodleg­
łości Znajdują się tu zarówno 
bitki 4 piętrowe jak i wie- 
itwce. Część bloków w’ rejo­
we ul. Dąbrowskiej dobudo­
wało w latach późniejszych. 
Tam też przed kilkoma laty 
wybudował HPR duży .rotę! 
typu „Lipsk" w którym obec­
nie oprócz hotelu mieści się 
społeczna szkoła podstawowa 
i średnia. W osiedlu jest rów­
nież szkoła podst. nr 100 i 2 
państwowe przedszkole. ■ W 
itarej części osiedla niektórzy 
mieszkańcy mają garaże wy­
budowane w formie okrągla­
ków lub nawet We własnych 
blokach, bo okazuje się ie 
®wniej myślano jeszcze o po- 
trzebach zmotoryzowanych.

Blacówki handlowo-usługo­
we znajdują ęię głównie od 
krzyżowania ul. Andersa 
Dąbrowskiej j w paw. han­
dlowym nr 16A oraz w kio­
skach wolnostojących. Są tu 
psacówki spożywcze. kioski 
warzywniczo-owocowe i z 
wiatami, sklep wielobranżo­
wy specjalizujący się w za- 
™kach i papierze, sklep 

mięsno-wędliniarskr 
PSS, piekarnia spółdzielcza ze 
K>spem przyzakładowym oraz 
iislugi zegarmistrzowskie, op- 
,;a®e * nawet naprawa pa­
rasoli w bl. 28A Dawniej w 
D™ osiedlu znajdowała się 
cwziba największej nowohuc- 

spółdzielni mieszkanio­
wi „Hutnik” obecnie Lokal 
S® świeci pustkami j powy­
bijanymi oknami. (sp)

FIRMA HANDLOWA
ń

SERDECZNIE ZAPRASZA NA ZAKUPY 

DO NOWO OTWARTEGO SKLEPU 

W OS. NIEPODLEGŁOŚCI 3 
(PAWILON, I P.)

Polecamy:
B art. papierniezo-zabawkowe
B odzież, dziewiarstwo, obuwie również dla 

dzieci
B chemia, kosmetyki
B ®przęt audio-videe

O CENACH NIE INFORMUJEMY, 

PROSIMY SAMEMU SPRAW©ZlC. 
BĘDZIECIE PAŃSTWO OSZOŁOMIENI!

g 
i

UWAGA FIRMY! 
w słodycze, ciasta, 
napoje, Paczki okoli­

cznościowe 
zaopatrzy Was firma

99„MALEŃKA
os. Handlowe 8 
tel./fax 44-14-32 

Dostarczamy 
na miejsce, 

wystawiamy rachunki

O 
o

O

W TYM SKLEPIE 
zakupisz wszystko 

„C O R S O” 
sklep 

metalowo-cbemiczny 
bazar „Tomexu” 

pawilon 306 
zaprasza od 9 do 18 
NISKIE CENY, SZYBKA 

OBSŁUGA!

OGŁOSZENIA DROBNE
♦ FŁIZOWANIE, tel. 43-42-19.
♦ VIDEOFILMOWANIE. teL 
44-33-63.

Sklep chemiczny

”7 ĘC ZA "

O farby < 
Cl lakiery

/\„DRIVER" S.C.
I v

Kraków, os. Górali 4, tel. 44-38-98 
Kraków, ul. Bratysławska 5 (bud. KPCB) 

tek 34-17-29

POLECA:
—- przewozy do Niemiec, Francji. Włoch j Sswajezrll
— kursowe I eksternistyczne szkolenie kierowców kzt. A, 

B. T erar doskonalenie Jazdy
— szkolenie stendków motorowych
— kompleksowe ubezpieczenia TU1R „WARTA” 8.A. 

(komunikacyjne^ krajowe I cagranlesne. AC, OC. NW 
—- turystyczne, ładunków w transporcie, eksponatów 1 
OC wystawcy, mienia od ognia 1 kradzieży).

Cwagal Posiadacze krajowego ubezpieczenia komunika­
cyjnego' TU1R „WARTA*  przy wyjazdach zagranicznych 
otrzymają 70’,'e zniżki.

OPTYK ■ duży wybór opraw i szkieł
„Zofia” realizacja recept

Krótkie terminy H «*ny  konkurencyjne ■ miła obsługa 
Os. Piastów *1,  tel. 47-13-69 poniedziałek—piątek 

godz. 19—18

TU NAJTANIEJ I NAJSOLIDNIEJ
fg! wszywanie zamków fg oblekanie guzików g| 

montaż zatrzasek metalowych i plastikowych
H montaż nitów i oczek metalowych 

Os. Piastów 7 (piwnica). Teł.: 47-30-43

s

Nowa Huta os. Urocze bl. 11 
tel. 44-27-12

Poleca:
pędzle
ceraty stołowe

□ poroflex (sztuczna skóra) 
duży wybór wykładzin podłogowych 
O inne art. chemii gospodarczej 

DUŻY WYBÓR
KONKURENCYJNE CENY 

MIŁA I SZYBKA OBSŁUGA 
SERDECZNIE ZAPRASZAMY

Chcesz mieć ładną sylwetkę, zgubić parę 
kilogramów 

zapraszamy na wycieczki co tydzień

Biuro Turystyczne „PIAST44
os. Bohaterów Września 26, tel. 48-17-77 

Wyjazdy — sobota, niedziela, od 19.16.91 r. 
Instruktor W Relaks dla młodzieży 1 dorosłych

Zapraszamy w godz. 16—19
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J.M.S. ELEKTRONIK

g5 
g g g g g
E gI
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Kraków, os. Centrum C, bl .9 
sklep czynny od godz. 9 do 19, tel.: 44-27-42

POLECA
K WYSOKIEJ KLASY SPRZĘT AUDIO-V11)EO

— telewizory Sony od 14” do 34” (również 
modele z teletekstem)

— magnetowidy Sony oraz innych renomowa­
nych firm

■ DUŻY WYBÓR KASET VIDEO (czystych i 
nagranych)

■ NAJWIĘKSZY WYBÓR PŁYT KOMPAKTO­
WYCH

■ ORAZ ATRAKCYJNE TOWARY Z BRANŻ
— kosmetycznej (m. in. „Nivea”)
— odzieżowej
— elektronicznej

NISKIE CENY, MIŁA I FACHOWA OBSŁUGA. 
ZAPRASZAMY!
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BOSCH, HOLLER, KRNGO *
**“ Elektronarzędzia

Szeroki asortyment narzędzi warsztatowych *
HIR R M 0 N IC 1 pomiarowych #

r Radiomagnetofony Mini wieże * *
♦#**************************************

SALON TECHNICZNY
Kraków os. Handlowe 1 Tel. 44 23 74

Oferuje najwyższej klasy sprzęt

BLHUPUNKT 
w*  Magnetowidy ** Kamery 

*■ Radioodtwarzacze samochodowe



INFORMATOR HANDLOWO-USŁUGOWY

Uwaga!!! Szkoły, przedszkola, 
zakłady pracy

FIRMA HANDLOWA

CHEMiLAK
doatarcay na zamówienia własnym bezpłatnym 

transportem wszelki*  
MATERIAŁY NIEZBEDNE DO REMONTU:
— farby, tókiery, kleje, pędzie, rozcieńczal­

niki,

także
Środki czystości:

— proszki, pasty do podłóg i urządzeń sani­
tarnych, środki owadobójcze, rękawice 
gumowe, płyny do mycia szyb itp.

Os. 2 Pułku Lotniczego, pawilon nr 1

Sklep Metalowy 
„METALUX” 

w os. Boh. Września 
przy pętli tramwajowej 

10, 25, 20 
pole e’a: 

bogaty wybór artykułów 
metalowych, w tym armatu­
rę wodną, ponadto ofe­
ruje szatkownlce do kapu­
sty i jarzyn, grzejniki ole­
jowe, obicia tapieerskie 
drzwi, okapy kuchenne t 
nad termą, szpachle, kity, 
kleje, lakiery, rozpuszczal­

niki.
ZAPRASZAMY 

CODZIENNIE OD 9 DO 1T 
W SOBOTY QD 9 DO 13

llrrńtkip fpi-fmnyH

Goodrich — USA £ Pirelli
Dunlop Q Barum

HURTOWNIA „SAK"
Opole, tel. 300-41 
artykuły gumowe 

NISKIE CENY HURTOWE

„O ZIP OL”
Nowa Huta, al. Róż 3 (Galeria) 

poleca 
duży wybór mebli do każdego pokoju

i przedpokoju 
Przyjmujemy zamówienia 

na meble nietypowe 
Zapraszamy w godz. 10—18, soboty 10—14.

NOWA DOSTAWA
atrakcyjnej odzieży używanej, import z USA 

Sklep w Nowej Hucie-Pleszowie ul. Nadbrzezie > 
<350 m od bramy nr 6 HTS)

Z A P * A S ZA od poniedziałku do piątku * godzinach 
10—10, soboty 5—15

^YZKŁUZJAHI ME BŁMaSZ

BIM AG
HURT - DETAL

— artykuły chemii gospodarczej
—- wybrane artykuły pasmanteryjne 
•— pościel x
— ręczniki

Zapraszamy codziennie: 17.30—15.30, w sobo­
ty 7.30—13.00. Kraków, ul. Sołtysowska 1 — sie­
dziba Krakowskiego Przedsiębiorstwa Gospodarki 
Maszynami Budownictwa, tel. 44-62-44 lub 
44-66-61 w. 8.

SIŁOWNIA "GLADIATOR"

wyposażona w najlepsze urządzenia i sprzęt nowej generacji 
niemieckiej firmy KETTLER - Sport

rozpocznie swoją działalność od 7 października 1991 r. 
w Hotelu "Lipsk" os. XX-lecia 1-2 (obecnie os. Aibertyńskie) KETTLER

Wyposażenie siłowni zapewnia:
- młodzieży uzyskanie prawidłowego rozwoju organizmu z zacho­

waniem młodzieńczej tężyzny,
- dziewczętom i kobietom utrzymanie zgrabnej sylwetki ciała,
- mężczyznom utrzymanie właściwych proporcji budowy ciała, 

a także rozwój mięśni.
Pomieszczenia siłowni posiadają

! klimatyzację oraz pełne zaplecze !
socjalno-sanitarne.

W czasie ćwiczeń będą wyświetlane filmy video 
prezentujące pokazy i treningi mistrzów. 

Przy siłowni działać będzie wypożyczalnia kaset video.

Zapewniamy miłą atmosferę oraz fachowy instruktaż 
prowadzony pod nadzorem mistrza Polski * 

w zapasach w stylu klasycznym.

Zapraszamy młodzież w wieku od 5 do 105 lat w godzinach 800 - 22°°



wyraźnie objawy umiarkowanego { 
głębokiego upośledzenia umysłowego. 
Tvch z pewnością nikt nie adoptuje, 
pozostaną wyłącznie na. barkach spo­
łeczeństwa.

127 tysięcy — dzienny 
koszt pobytu!

W DMD w os. Górali dobowy koszt 
pobytu dziecka wynosi około 127 tys. 
dotych. Jest to bardzo duża suma, po­
mnożona przez 30 da je obraz wielko­
ści kosztów miesięcznego utrzymania 
dziecka. W rzadko której rodzinie nor­
malnej tyle się łoży na utrzymanie 
dziecka. Tak droga jest państwowa — 
społeczna przechowalnia dla dzieci. Bo 
przecież mimo wysokich kosztów u- 
trzymania domem rodzinny m ten przy­
bytek nie jest.

Rosną bezuczuciowcy
Dzieci wyrastają w „przechowalni" 

pozbawione rodzicielskich uczuć. Jak 
trudno jest przejść przez życie czło­
wiekowi, który miał normalną rodzi­
nę, którv wzrastał w mniej czy wię­
cej objawianym cieple rodzinnym. Cóż 
dopiero, powiedzieć o wychowanku do­
mu dziecka, który choćby był najle­
piej prowadzony, nie zastąpi jednak 
domu rodzinnego. O tym dobrze wie­
dzą ludzie, którzy wyrastali w do­
mach dziecka. Wielu z nich zakłada 
rodziny, rozpoczyna samodzielne życie 
ociijo-wiedzialnie, ale też bardzo wielu 
nie może znaleźć sobie miejsca w 
swiccie- dorosłych. Dość często przyj-

* jjero- Na owe wysokie koszty składają się: 
Łjtaf. utrzymanie budynku, wszelkie opłaty

z tym związane, remont budynku, 4,5 
LfyU etatu pielęgniarek, 6 opiekunek dzie-
Aiko cięcych, dietetyczki. 14 salowych, 3
L-ijto- pracowpic pralni, 4 kuchni, pracowna-
Jfetó, ka socjalnego. Taki zastęp łudzi jest
^(0 dać niezbędny, by całodobowo zapewnić o-

piekę maluchom, by były czyste, zad- 
,taa- bane, należycie żywione. Na wyżywie- 

j> mat- nie starcza suma 7 tys. dziennie. Tę 
si obie sumę zwiększa się stosownie do zmian 
BŁ 0- cen zaopatrzenia. Jeszcze trzeba doli- 

. pygar- czyć koszty odzieży.
— Maluchy — słyszę — nie niszczą 

i feta ubranek. Sporo też otrzymują z da- 
iifeona riu> i od indywidualnych ofiarodaw- 
; i pty- ców. Przynoszą odzież ludzie po sux>- 
th jdv ich starszych dzieciach.

iPani Natomiast rodzice świadczą niewie- 
radziestu le, lub nic. Płacą . jedynie za koszty 
jówy- wyżywienia i to tylko niektórzy. Naj- 
itó, po- częściej rodziców trudno znaleźć, bo 

nie są na przykład zameldowani w 
i stadu miejscu zamieszkania. Podrzucone

mu je wyciągniętą dłoń w nadziei zna­
lezienia przyjaźni, a tymczasem trafia 
do środowiska patologicznego. Różnie 
to bywa, ale wielu też w swoim ży­
ciu dorosłym opancerza się, nie re­
aguje na nieszczęścią wokół siebie.

— Rosną bezuczućtowcy — powie 
psycholog. I w tym momencie, gdy u- 
świadomimy sobie ten fakt, koszty 
przekraczają daleko wymienione 127 
tys. złotych dziennic. Koszty są nie 
do obliczenia.

— Mam dużo pogardy dla kobiet — 
wyjawia pani Teresa — spotkanych pod 
kioskiem z piwem, czy pijąeych pod 
barem. Zaraz zastanawiam się — gdzie 
są dzieci? Co robią? Może są głodne, 
zamknięte same w pomieszczeniu bez 
prądu i gazu...?

A, ja dodaję— - wielkim barbarzyńs­
twem jest danie życia człowiekowi, 
który nie będzie miał do kogo zwró­
cić się po prostu mamo, tato.

Henryka ROSIEK

. .łJektorymie, ąpoty- 
tże naspż sportowy i 
ny. Masażem, co trze- 
śić, zajmują się różne 
tsm be cdpowiednie- 
' Mwania. Niekiedy po 
fcfjĄ kursach. A 
ły efektywnie i odpo- 

i ś oprawiać masaż le­
nta posiadać ogromną
■ wtacza z zakresu 

iKtomii, ale także i
1 feystko po to, by nie 
•! Bo możemy spotkać

'• z tzw. kruchą ko- 
' -gnającym- się pro- 
Cdtaym kości czy 
Nowotworowymi w o-

■ Etecsłupa, co objawia
tej okolicy. W ta- 

R'btach robienie ma- 
r “powadzić do tra- 
ro tsk ważne są kwa-

nie" znalazła odpowiedzi na py­
tanie: jaki jest wpływ oddzia­
ływania ludzkich rąk na drugie­
go człowieka.

★ Wspomniał Pan, że jest tak­
że pracownikiem oddziału neu­
rologicznego. Czy zatem i w cho­
robach neurologicznych masaż 
może być przydatny?

— Tak, choć tutaj sprawa kom­
plikuje się jeszcze bardziej. Ro­
dzaj masażu, a ściślej, rodzaj 
wykonywanych podczas jego 
trwania ruchów, musi być do­
brany ściśle pod kątem określo­
nej jednostki chorobowej. W ma­
sażu rozróżniamy szereg ruchów: 
głaskanie, rozcieranie, ugniata­
nie, wibracje, uciski, roztrząsa­
nie, wałkowanie czy uklepywa­
nie. Każdy z tych ruchdU- dzie­
li się dodatkowo na kilka rodza­
jów. I tutaj dochodzimy, do se­
dna sprawy. Uprawśanće masa-

którym mógłbym naprawdę po­
święcić się kręgarstwu, masażom 
i fizykoterapii. Dzisiaj w zasa­
dzie dysponuję wszystkim co ko­
nieczne jest do. uprawiania pro­
fesjonalnej fizykoterapii i gim­
nastyki leczniczej.

★ To co. odróżnia ten gabinet 
od sal szpitalnych, to nic tyl­
ko bogatszy sprzęt, ale także dy­
skretny zapach indyjskich ka­
dzideł, przyćmione światło i ol­
brzymia fototapeta » zieloną, tro­
pikalną puszczą... Czyżby był Pan 
wyznawcą filozofii Dalekiego 
Wschodu?

— Nie. Chodziło mi raczej a 
stworzenie klimatu, który umoż­
liwi głębsze rozluźnienie pacjen­
ta. Stosuję też zresztą — o ile to 
jest pomocne — dyskretną mu­
zykę. A kadzidełka, o których 
"Pan wspomniał? No cóż... Oprócz 
miłego zapachu, nawiązują do tej

ije mnie człowiek

B
I** U zdobywał? 
g“, absolwentem, Stu- 

dla niewido- 
i";m dyplomowanym 
■ ■ sażystą leczniczym.

£ ,leka w prosekto- 
it uT w o&Łśale ne- 
Łr^Wskim Szpita- 

r^rycznym.
/aWycznie jest

I "i '«rmą odddaly-

fc szereg
^rćcz od- 

k’^®tJ’’cańa mię- 
i d ^średnio nal |__ Bi

a Pośredw',) na wej fazie choroby, później zale-
- napraw- ■ ' ' —

natury. Waż- 
K > te nic nie M.

2aden 
i/J wk&Ńe ludzka 

1 * S bio«nei'g&te- 
t- zastanawia-

.4; "< « Il£<

masa-
ceia *-  Wnęła. Nada- •ttT;,1”

i odp-.czy- 
aWą nauka

żu w oddziale neurologicznym 
wymaga , ogromnej wiedzy. Nie­
które rodzaje ruchów mogą bo­
wiem spowodować nasilenie nie­
korzystnych objawów, a nie ich 
usunięcie. Np. w chorobie Par­
kinsona, w stwardnieniu rozsia­
nym i tam gd-zśe występuje spa- 
Ktyczność mięśni, nie w’olno sto- 

• sować ruchów typu stakatowego 
np. oklepywań czy wibracji. Sto­
sowanie tych ruchów jest pod­
stawowym błędem sztuki.

> Nawet w tak ciężkim scho­
rzeniu jakim jest stwardnienie 
rozsiane stosuje się masaż?

— Stosuje śię go w początko- 

eana jest gimnastyka lecznicza.
> — Naszą rozmowę zaczęliś­

my <>d tego, że Pański gabinet 
nie przypomina domu znachora. 
W’ jaki sposób udało się Panu 
zgromadzić tyle sprzętu?

— Faktem jest, że wielu od­
wiedzających mnie lekarzy twier­
dzi, że dysponuję sprzętem do 
mesażu i rehabilitacji, którego 
nie ma w większości naszych 
szpitali. Przez pewien czas pra- 
e-wołem za granicą. Zawsze 
chciałem mieć własny gabinet, w

tradycji, w której człowiek trak­
towany jest całościowo. Bo dla 
mnie pacjent, którego masuję, to 
nie tylko jego ciało, to także 
cala bogata sfera jego psychiki, 
jego duchowości. Wielu pacjen­
tów skarży się. że przez świat 
polskiej medycyny są traktowa­
ni najczęściej instrumentalnie, 
jako kolejne mniej lub bardziej 
ciekawe przypadki. Mnie fascy­
nuje cały człowiek — zarówno 
jego fizjologia, anatomia jak j je­
go przeżycia. To chyba dlatego 
•wielu pacjentów twierdzi, że 
jestem dobrym masażystą i krę- 
garzem.

★ Gdyby ktoś chcial skorzy­
stać x Pana pomocy, w jaki spo­
sób można się z Panem • konta­
ktować?

— Mój gabinet mieści się w 
os. Wandy 4/13. Przyjmuję pac­
jentów od poniedziałku do pią­
tku w godz. 15—19.30. A wieczo­
rem można zadzwonić i umór 
■wić się ną dogodny termin.

•Jr W takim razie poproszę je- 
sz ze o numer telefonu.

— Proszę bardzo: 67-01-31. 
•ir Dzięk”;ę za r-”3n'we.

Jan L. FRANCZYK

Okienko z aktorefti Teatru Ludowego

DZISIAJ:

Maja WIŚNIOWSKA
• Niezależnie od płci na­

szych rozmówców, zawsze' za­
czynamy pytaniem o wiek. Ta 
samo pytanie muszę zadać 
Pani...

— W sam raz.
• Co w sam raz?
— Mój wiek.
• A stan cywilny?
— Mężatka.
• Pani pasje pozateatralne?
— Dom i rodzina.
• Co Pani lubi w Nowej 

Hucie?
— Latem zieleń.
• A czego Pani nie cierpi?
— Jej architektury.
E I na koniec jak zwykle — 

coś „od siebie”.„
?— Zieleń wkrótce zniknie — 

na eo więc patrzeć? Spotkaj­
my się w teatrze.

Czołówka krakowskich plastyków w „Sródpolu.”
Do 10 listopada obejrzeć mo­

żna w Klubie „Sródpole” na 
Wzgórzach Krzesławickich wy­
stawę dzieł krakowskich arty­
stów malarzy udostępnioną 
dzięki uprzejmości Biura Wy­
staw Artystycznych. Ekspozy­
cja obejmuje obrazy znanych 
i cenionych twórców współcze­
snych, m. in. Jerzego Nowo­
sielskiego, Czesława Rzepiń­
skiego, Stanisława Rodzińskie­
go. Dominuje malarstwo reali­
styczne w różnych swych od­
mianach — od postimpresjoni­
zmu (Carlotta Bologna, Cz. Rze­
piński) po fakturę trójwymia­
rową, uzyskaną za pomocą mi­
sternej deformacji płótna (R 
Ledwos „Pejzaż z drzewami”) 
efekt luminescencji zieleni. 
(„Chorał 1983” St. Wiśniew­

skiego), ekspresyjny kontrast 
ciemnego błękitu i zieleni gór­
skiego kanionu z jaskrawobia. 
łą kapliczką (M. Dulęba), ale­
gorię cercantesowskiego Rozy- 
nata (J. Panek), czy wreszcie 
oddziałującą ogromem napięcia 
wywodzącego swój rodowód z 
ikony „Kobietę w ciemności” 
Nowosielskiego. Jedynym „ro­
dzynkiem” sztuki abstrakcyj­
nej i to w najlepszym słowa 
znaczeniu jest .Proces II” zna­
nego artysty i pedagoga kra­
kowskiego Witolda Damasiewi- 
cza. Cieszący oko dobór i a- 
ranżację przestrzenna malowi­
deł zawdzięczamy zdolnościom 
kompozycyjnym autorki wy. 
stawy — Lucyny Lubańskiej.

JERZY MICHAŁ BOŻYK

FI NDATOREM NAGRÓD: SKLEP „SYLWIA”

Konkurs ze sponsorem 
Kupon numer 17

Sponsorem konkursu 17 są państwo Bożena 5 Ireneusz Szo­
penie właściciele sklepu ogólnospożywczego „Sylwia” w os. 
Sportowym, bl. nr 24, który dostarcza również świeże mięso 
do paw. nr 424 na bazarze „Tomexu”. Pytania: 1. W sprzedaży 
jakich gatunków mięsa specjalizuje się Sklep „Sylwia” i paw. 

' 424 na „T«mexie”? 2. Wymień przynajmniej 5 gatunków mię­
sa oferowanego w sklepie „Sylwia” i paw. 424? 3. Jakiego ro­
dzaju żywności dotyczyły notowania cenowe w poprzednim 
numerze „GTN”? Odpowiedzi prosimy przesyłać pod adresem 
rediikcji do 25 października. Wśród osób, które nadeślą prawid­
łowe odpowiedzi rozlosujemy 3 kupony, każdy o wartości 100 
tys. zł na zakupy w sklepie „Sylwia”. Przypominamy o załą­
czeniu kuponów.

Rozstrzygnęliśmy' konkurs nr 15. Sklepy „ALTI” w Nowej 
Hucie mieszczą się w os. Tysiąclecia, paw. nr 42 i w os. 2 

’ Płk. Lotniczego, blok nr 44. Hurtownie tej firmy specjalizują 
się w sprzedaży alkoholu w tym niskoprocentowego, a w prze­
wodniku nr 7 zaprezentowaliśmy os. Tysiąclecia. Nagrody w 
postaci bonów, każdy o wartości łtló tys. zł. na zakupy w 
sklepach „ĄLTI” wylosowali: p. Teofila Kaczmarczyk, os. Ty­
siąclecia 65/40, p. Małgorzata Gaworek. Wieliczka ul. Kra­
kowska 373 oraz ip. Sebastian Chowaniec, os. 2 Pułku Lotnicze­
go 26/88. Po odbiór bonów zapraszamy do redakcji. (spł

Z RYBĄ NA TY

Szczupak na żywcówkę
Na żywcówkę poławiamy szczupaki tam gdzie spinningowa- 

nie nie jest możliwe ze względu na podwodne przeszkody. Ży­
wą przynętę rzucamy niedaleko od brzegu, gdyż szczupak 
przeważnie penetruje te wody. Drapieżniki te przebywają 
przeważnie na głębokości ok. 40 cm od dna. Skupiska tych ryb 
spotyka się na łąkach podwodnych porośniętych moczarką ka­
nadyjską. Szczupak żeruje o różnych porach, dlatego czas po­
łowu nie odgrywa większej roli.

Z chwilą zatopienia przez rybę spławika nie należy się 
spieszyć z zacinaniem, gdyż szczupak w tym czasie trzyma ry­
bkę ułożoną w poprzek paszczy i odpływa niedaleko. Następ­
nie odwraca ofiarę głową do przełyku. Zacinać należy vztedy 
gdy spławik ponownie zacznie pogrążać się w wodzie. Zacięty 
szczupak walczy b. energicznie, dlatego żyłka powinna być 
stale napięta, a hamulce kołowrotka wyregulowane prawidło­
wo. Nie zapominajmy ó zabraniu nad wodę dużego podbiera- 
ka lub haka holowniczego oraz rozwieracza szczęk, umożliwia­
jącego bezpieczne odpinanie złowionego drapieżnika.

» • *
6 bm. na Wiśle w Krakowie odbyły się zawody spławikowe 

o Puchar Podgórza. I m. zajęła drużyna koła PZW „Soda”,
II — Alwernia, a III — Nowa Huta. Indywidualnie I — Sta­
nisław KałamecM ,Soda”, n — Albin Mrozicki „Wodnik” i
III — Wacław Biegan „Stare Miasto”.

* * *
13 bm. na Dunajcu w Filipowicach odbyły się zawody spła­

wikowe kończące sezon wędkarski Koła PZW Nowa Hr a. I 
m. zajął Jan Talar, II — Stanisław Urbantek i ’’T — v
Romanek. (sp)
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Zmiany w kodeksie drogowym {IV)
Szczególna ostrożność — to ostrożność 

polegająca na zwiększeniu uwagi i do­
stosowaniu zachowania uczestników ru­
chu do warunków i sytuacji zmieniają­
cych się na drodze, w stopniu umożliwia­
jącym odpowiednio szybkie reagowanie.

Dopuszczalna ładowność — największa 
masa ładunku i osób, jaką może przewo­
zić pojazd po drodze (zmiana polega na 
tym, że wliczono również do tej definicji 

przez wykreślenie sformułowania „bez kie-także kierującego, 
rującego”.

Dopuszczalna masa całkowita — suma masy własnej oraz 
dopuszczalnej ładowności (w tej definicji skreślono sformuło­
wanie „masy kierującego" ponieważ wprowadzono je we wcze­
śniejszym pojęciu).

Ruch kierowany — ruch otwierany i zamykany za pomocą 
sygnalizacji świetlnej albo przez uprawnioną osobę.

Marek PAŃTAK

Z okazji jubileuszu wystawa w MPiK

20 lat Oddziału PZF w Nowej Hucie
Ruch filatelistyczny w No­

wej Hucie ma wieloletnią tra­
dycję wywodzącą się z działal­
ności naszych członków w Kra­
kowie. Jednak dopiero rok 1954

dfiwa ytfifa 91
WYSTAWA

ALATEU STYCZNA

zapisał się w kronice utworze­
niem pierwszego Koła PZF w 
Nowej Hucie. Następne lata to 
systematyczny rozwój ruchu i 
powstanie wielu Kół PZF. W 
1971 r. Uchwałą Zarządu O- 
kręgu PZF w Krakowie, powo­
łano Oddział w Nowej Hiicie. 
Początkowo liczba członków 
PZF wynosiła zaledwie kilka­
naście osób, dzisiaj Oddział lą- 
czy 1780 kolegów, a zbieraczy 
znaczków jest co najmniej dwa 
razy więcej. I to zbieraczy ta­
kiej miary jak kol. F. Gaweł, 
który opracował piękny i war­
tościowy eksponat filatelistycz­
ny pt. „Matka Boska na znacz­
kach świata" — po raz pierw­
szy będzie on zaprezentowany 
na wystawie zorganizowanej w 
Klubie MPiK przy PI. Central­
nym (od 18 do 22. X.), gdzie 
wystawione zostaną 23 ekspo­
naty, Wstęp wolny.

Z. FURGAŁ

= DYŻURY APTEK Sskiane Dorny: 8 36, 8,
S 9.30, 10.45, 12, 13.15, 14.30, »,
~ 19, 20.30.

Bieńczyce: 6.36, 8, 9.30
12 36, 14, 15, 17.30, 19.

DYŻURY APTEK
Od piątku do czwartku 

dyżurują: Apteka ar 21. al. 
Rewolucji Październikowej 
6, tel. 44-17-19 j Apteka ar 
24, oa. Centrum A, bl, 3 teł. 
44-17-36.

H.

KINA
Sfinks: 18 i 19 bm., godg. 

16 „Kopciuszek” (USA, b.o.J, 
godz. 16 i 20 „Zwariowani 
detektywi" (USA, 12 tat); 28 
bm., godz. 12 Zestaw bajek 
(poL b.o.), godz. 16 „Kop­
ciuszek”, godz. 18 i 26 
„Zwariowani detektywi".

KN
i
E

WYPOŻYCZALNIA 
KASET VIDEO 

„COBRA”

Kalendarz 
Nowohucki

a B, 
do 
lę:

Nowa Huta os. Centrum 
bl. 11. Zaprasza od pon. 
soboty: 10—19, w naedz.ie- 
9—14.

i
NIEDZIELNE 

MSZE §W.
Baaylika w Mogile: 8,30,8.

9.30, 11, 12.30, 14, 16.30, 16.

Czyżyay: T, 8.30, 10, 11.30, 
13, 19.

Dywizjonu 303: 7, 8. 9.30, 
11, 13, 16, 18, W.

Mistrzejowice: 6.30, 8, 9.30, 
11, 12.30, 14, 17, 16.30, 20.

Kalinowe: 8, 9.30, .11, 13, 18
Wzgórza: Krzesławiekie: T, 

8, 9.30, 11, 12.15, 16, 19.

W związku z« złamaniem Pra­
wa Prasowego (Dl. U. nr S s 
dnia 7.02.1984 r. poi. 24, art. tt 
ust. 2) w Głosie Tygodnik No­
wohucki nr 23 z dnia 6. 09. 1991 r. 
w artykule pt. „Członkowie 
KRH przeciw Z. Borkowi i M. 
Kuci" prosimy o zamieszczenie 
na łamach Waszego Tygodnika 
przeprosin wraz z wyjaśnieniem 
na czym polega manipulacja i 
złamanie powyższego prawa w 
tym artykule.

ANDRZEJ MARCINIAK 
JANUSZ PURA

Od redakcji: Przepraszamy 
panów A. Marciniaka i J. Parę 
za wymienienie ich nazwisk w 

''inkryminowanym tekście.

&OOO <

SŁUŻBY MIEJSKIE 
I LOKALNE

Pogotowie: 999, Straż Po­
żarna: 998, Policja 99T, Po­
gotowie Gazowe: 992, Toksy­
kologia: 11-99-99. Informacja 
o lekach:. 11-87-65 
Policja os. Zgody. 
Straż Pożarna os. 
44-68-43, Pogotowie 
kowe — Nowa 
44-49-99, Pogot. Elektryczne 
44-23-08, Pogot. c.o. 44-38-46. 
Wodociągi: 48-28-61.

(8-15).
44-44-44.

Zgody: 
Ratun- 

Huta

CENTRUM
„MEDYK” 

NOWA HUTA

=

=

Psycholodzy pedagog, sek- S
auolog. Leczenie nerwic. Wi- “
zyty domowe (od 15 do 23), S
internistów, pediatrów i der- Z?
matologa. EKG w domu, S

■ Zgłoszenia codziennie, tel. “
44-10-49, w godz. 10—20.

a
GIEŁDA 

SAMOCHODOWA

I KRONIKI POLICYJNEJ
Trochę statystyki

Policjanci z Komendy Kraków-Wschód interweniowali w 
ub. tygodniu 150 razy. Bywa już regułą, że -najwięcej odnou 
wuje się w policyjnych „książkach interwencji" — przestępstw 
samochodowych. Tym razem było ich 40 w tym 20 włamań i t 
kradzieży aut. Reszta to uszkodzenia samochodów!

Odnotowno cztery włamania d<> mieszkań i dwanaście do o. 
biektów tzw. użyteczności publicznej. Dziesięć pobić i rozboi. 
Jedno samobójstwo i jeden gwałt nie dopełniają policyjnej 
statystyki. Jest jeszcze kilkadziesiąt innych przestępstw wśród 
których prym wiodą tzw. „kieszonki”, oszustwa, kradzieże ro„ 
werów i motocykli, znęcanie się nad rodziną i groźby! Okrada, 
ne są altanki i piwnice!

Uwaga Tomex!
Tam każdy kradnie! Okradziono nawet Rosjanina! Rtinnsni 

poczynają sobie dowolnie. Mają talent! (?) Najczęściej są za­
trzymywani przez policję. Tylko 14 października zgłoszono ; 
„Tomex-u" 14 .kieszonek’’!

Beztroska mamusia!
Beztroska mamusia zgłosiła, 9 października o 15.15 że w Cen- 

trum A zginęło jej czteroletnie dziecko. Policjanci „penetrowali 
Centrum” bez rezultatu. Dziecko jak się okazało do domu ma. 
my przyprowadziła nauczycielka. Przypadkowy przechodzień!

Wojna skinów...
...dobiega końca. Odnotowuję to z ulgą. Wszak sama miesz- 

kam w Nowej Hucie. Uczuleni może i przez „Głos” mieszkaj, 
cy nie dali się zastraszyć! Zgłaszali każde podobne poprzednim 
zajścia. 8 października zgłosili, że w os. Boh. Września awan- 
turuje się 40 młodych, jeszcze nie obywateli! Pluton alarmo- 
wy wyruszył do akcji! Zatrzymano jednego „małolata”.

I znowu zgłoszenie! Tym razem 10 października w rejonie 
szkoły podstawowej, 30-osobowa grupa, w .akcji! Był to nj 
szczęście fałszywy alarm. W tym samym dniu o godz. 19.5^ 
100-osobowa grupa w rejonie os. Kalinowego trzymając wrę. 
ku pręty i pałki atakuje to co widzi.

I tym razem użyto sił. Pluton alarmowy wkroczył! Widząe 
zmotoryzowanych policjantów „skinów ie” uciekli! Pluton alar- 
mowy czeka na kolejne ekscesy! Czy na swoje „pociechy” cze. 
kają rodzice? tfil

Giełda kwiatów i krzewów
18, 19 i 20 października, w dzie się giełda kwiatów ciętych, 

godz. 10—18, w Szkole Podsta- ozdobnych, krzewów i rośim 
wowej nr 115 w os. Jagielloń- tropikalnych. (j)
skim 17 (i przed szkołą), odbę-

Polski Gułag 1945—1959 r.
Związek Byłych Żołnierzy Przymusowo Wcielonych do Gór. 

niczych Batalionów Pracy uzyskał z dniem 3.10.1991 r oso­
bowość prawną i został wpisany, przez Sąd Wojewódzki w 
Krakowie Wydz. I Cywilny do Rejestru Stowarzyszeń.

Członkiem Związku może być osoba, która w ramach służ­
by wojskowej lub w innych okolicznościach była zmusza ł 
do pracy w kopalniach, kamieniołomach lub wykonywała in­
ną niewolniczą pracę. Członkostwo nadzwyczajne może u- 
zyskać najbliższa rodzina oraz sympatycy potępiający stali­
nowski reżim niewolniczej pracy, a wspierający Związek mo­
ralnie i finansowo.

Zarząd Wojewódzki Związku w Krakowie jest w posiadaniu 
ok. 90 proc, wiarygodnych dokumentów przestępstw jak: roz­
kazów, raportów, notatek służbowych czy różnego rodzaju mo­
nitów stanowiących o ilości wojska w kopalniach, przerobe- 
wykonywa-niu planów wydobycia węgla, wypadkach śmiertel­
nych wśród żołnierzy, stałych kalectwach oraz o wykazie ko­
palń, w których pracowali żołnierze. Są również nazwiska by­
łych decydentów.

O dalszej działalności związku będziemy informować wpra 
sie, w wydaniach piątkowych: „Czasu Krakowskiego”, „Gloso 
— Tygodnika Nowohuckiego”.

• Przewodniczący Zarządu
FRANCISZEK GAWŁOWłCZ

Siedziba Związku: Kraików, ul. E. Orzeszkowej 5 (Pracoró 
Ortopedyczna).

ZMARLI
WACŁAW DOMAGALSKI, lat 65
HENRYK GRZEBINOGA, lat 60
JOZEFA GUSTAG, lat 88
EDWARD ORZEŁ, lat 50
JAN PEWEŁCZYK, lat 82
JERZY SWIDERSKI, lat 69

„Sol-hut" (parking IITS) 
soboty i niedziele godz. 6—15. ;
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nie”

14.00 Walt Disney pnedsta-

-?.5’1® ? arch)*' J'» Teatru
U973)

Brecht „Kariera Artura Ui”
17.55 Butik” — magazyn 

.18.20 „Detektyw w sutan- 
— serial prod. USA

20.00 „Polskie zoo”
20.15 „Kręte schody” __

nim lab. prod. USA
21.35 Sportowa sobota
22.00 Studio Wyborcze
23-10 Wiadomości wieczorne
23.30 Przesłanie Herberta — 

®yszarda Krynickiego — 
lrst”

23.35 „Łowca” — fiim sen­
sacyjny prod. USA

18—24.10
PROGRAM I: Wiadomości: 

!.W, 11.50, 19.30, Teleexpress: 
1715, Dobranoc — 19.15 — eo- 
jziennie.

PROGRAM II: Panorama: 
7.30, 16.30, 21.00, 24.00, Pro-, 
(ram lokalny: 18.00 — co­
dziennie.

piątek
PROGRAM I

6.16 „Lucky Lukę” (7)
3.35 Magazyn telewizji śnia- 

śaniowej
9.00 „W labiryncie"
10.00 CNN
10.10 Język angielski (33)
16.00 Studio 7 proponuje
16.15 Dla najmłodszych 

.Ciuchcia”
17.05 Język angielski dta 

dzieci (13)
17.35 „Tele — audio — vł- 

deo”
18.05 „Bill Cosby show”

i 18.30 „Raport”
19.00 „Reflex” — program 

publicystyczny
19.50 Wyborcze ABC
20.05 „Miasteczko Twin 

Peaks” — serial
20.50 „ABC ekonomii”
21.00 „Polskie zoo” (powtó­

rzenie)
21.10 Zespół Publicystyki 

.Zapis” przedstawia...
22.00 Studio Wyborcze
23.10 Wiadomości wieczorne
23.30 Przesłanie Herberta 

•Pan Cogito — powrót” — 
recytuje Stanisław Brejdy- 
gant

23.35 „Trzy dekady rocka w 
Polsce” (4)

PROGRAM II
9.18 „Domowe przedszkole”
9.35 „Szkoła dla rodziców"
10.00 „Bill Cosby show” — 

•erial prod, USA
1200—16.00 Telewizja edu- 

kcyjna
16.25 Powitanie
16.40 „Pokolenia” — serial 

Prod. USA
17 05 ,„Archiwum Neptu-

K” — bałtycka atlantyda
17.30—21.00 Program regio- 

nalriy w tym: 18.30 Lokalny 
Program wyborczy

21.20 Sport
21.30 Magazyn 102 — Maciej 

Wierzyński
22.00 „Przygody dobrego 

wojaka Szwejka” (2) — serial
23.00 Lepiej późno niż wca- 

— magazyn
0.05 „Lepiej późno niż wca- 

Ie - magazyn

PROGRAM II
7.35 „Peryskop” — magazyn 

wojskowy
8.00 Dla dzieci: „Ulica Se­

zamkowa”
9.00 Magazyn telewizji śnia­

daniowej
9.30 „Klasztory polskie”
10.00 CNN
10.40 „Tacy sami” — pro­

gram w języku migowym
11.00 Polska Kronika Fil­

mowa
1110 Akademia Polskiego

Filmu — „Zimowy zmierzch”
13.00 Zwierzęta świata: 

„Bezcenna przyroda” (5)
13.20 „Klub Yuppies” — 

program dla młodzieży
14.00 „Videojunior”
15.00 Program dnia
15.05 „Wielka Gra” — tele­

turniej
16.05 „6 z 49” — teleturniej
16.40 „Pan wzywał, milor­

dzie?” — serial
17.30 „Jetsonowie” — serial 

animowany prod. USA
18.30 Lokalny program wy­

borczy
19.00 „Camerata 2" — ma­

gazyn muzyczny
19.30 „Galeria 38 milio­

nów’' — plener w Białowieży
20.00 „Chopin w barwach 

jesieni”
20.40 Vademecum teatroma­

na — Stary Teatr w Krako­
wie

21.20 „Słowo na niedzielę”
21.25 „Bez znieczulenia”
21.45 „Kennedy” (7) — se­

rial
22.45 Klub rockowy „Dwój­

ki”
0.05 Klub rockowy „Dwój­

ki”

sobota

niedziela
PROGRAM I

9.00 „Teleranek”
10.00 Język angieWS ds*  

dzieci (15)
10.05 „Dzieci z Bullerbyn" 

(7 — ost.) — serial
10.30 „Al-Kibla — serial 

dokum.
11.00 „Notowania, esyli «*  

się opłaca rolnikowi”
11.25 Telewizyjny koncert 

życzeń
11.55 „Armie świata — po­

kojowe misje” — magazyn 
publicystyczny

12.20 „Tęczowy Muate-
Box”

13.05 Magazyn „Morze”
13.25 „Dzieje kultury pol­

skiej” — „Jagiellonowie" 
(2) — film dokum.

14.30 „Pieprz i wanilia — w 
krainach zielonego smoka i 
śpiewających syren”

15.10 „Telewizjer”
15.30 Telewizyjny Teatr

Rozmaitości F. Durrenmatt 
^Herkules i stajnia Augiasza” 
^17.00 „Na cenzurowanym”

1 2^ ”^a cenzu rowanym"

18.10 „Synowie i córki" 
(3) — serial

19.00 Wieczorynka Walt 
Disney przedstawia „Gumisie”

20.05 „Uśmiechy szczęścia"
20.50 Sportowa niedziela
21.10 „7 dni — świat”
21.45 Raport o stanie kul­

tury
22.00 Studio Wyborcze
23.10 Wiadomości wieczorne
23.30 Przesłanie Herberta 

„17 IX — Józefowi Czap­
skiemu” recytuje Stanisław 
Brejdygant

PROGRAM II
7.30 „Przegląd tygodnia" 

(dla niesłyszących)
8.00 Dla dzieci: „Ulica Se­

zamkowa”
9.00 Film dla niesłyszących: 

„Uśmiechy szczęścia” (6 — 
ost.)

10.00 CNN
10.10 „Magazyn przechod­

nia”
10.20 Program lokalny
10.50 „Animals” — magazyn 

ekologiczny
11.30 Podróże w ezasie i 

przestrzeni: „Dzień, w którym 
zmieni się wszechświat” (4)

12.15 „Zwierzęta wokół nak"
12.30 Express Dimanche
12.45 Jazz w „Remoncie"
13.10 „100 pytań do...”
13.50 „Przecież to zna­

my...” — program Waldemara 
Malickiego

14.10 Kino familijne: JDak- 
tari” (1) — serial prod. USA

15.00 Gość .Dwójki”
15.10 „Polacy” — film
15.50 „Mini-lista przebo­

jów” — parodia znanych wy­
konawców muzyki" rozrywko­
wej w wyk. dzieci

16.25 Program dnia
16.40 „Rebusy” — teletur­

niej
17.00 Studio Sport
18.00 „Bliżej świata"
19.00 „Wydarzenia tygod­

nia”
19.30 Wielkie soprany w 

Termach Caracalli
21.20 „Skandal w miastecz­

ku” — film USA
22.55 „Okolice jazzu" — 

gwiazdy wytwórni płytowej 
Stax. cz. 2

poniedziałek
PROGRAM I

13.35 —16.00 Telewizja 
kacyjna

16.00 Studio 7 proponuje
16.15 „Luz” — program »•= 

•tolatków
17.35 „Rokendroler"
18.00 Sportowy hit
18.10 „Kraje, narody, wyda*  

rsonia”
18.50 „Alf" — serial
20.05 Teatr Telewizji — A- 

Jexander Dumas „Kean" CM
21.50 „ABC ekonomii”
22.00 Studio Wyborcze
23.05 Wiadomości wieczorne
23.25 Przesłanie Herberta
23.35 BBC — World Serriee

PROGRAM II
16.40 „Pokolenia" — serial 
17.05 Magazyn piłkarski
17.35 „Lekarz też człowiek”

(7)
18.30 Lokalny program wy­

borczy

19 00 „Ojczyzna — polszczy­
zna”

19.20 Zapraszamy 
ki”

do „Dwój-

19.30 Język niemiecki (4)
20.00 „Sąsiedzi”
21.20 Sport
21.30 „Z dziejów parlamen­

taryzmu”
21.50 „Marie w błękitnym 

mundurze” — serial

wtorek
PROGRAM I

9.10 „Domowe przedszkole”
9.35 „Gotowanie na ekranie”
10.00 „Wielka miłość Bal­

zaka” (4) — serial TP
12.00—16.00 Telewizja edu­

kacyjna
16.00 Studio 7 proponuje
16.15 Dla dzieci „Tik — 

Tak” oraz film „Bamse — 
najsilniejszy niedźwiadek na 
świecie” — serial

17.05 Język angielski dU 
dzieci (16)

17.30 „Listy o gospodarce"
18.00 „Piłkarska kadra cze­

ka”
18.10 „W Sejmie i Senacie"
18.30 „Królik Bags przed­

stawia" — serial
18.55 Wywiad tygodnia
20.05 „Cesarskie polowa­

nie” — film fab. prod. radź
21.55 „ABC ekonomii”
22.00 Studio Wyborcze
23.05 Wiadomości wieczorne

PROGRAM D
7.35 .Jtano"
8.10 „Denver — ostatni di­

nozaur”
8.35 Magazyn telewizji śnia­

daniowej
9.00 „W labiryncie — seriai 

TP
10.00 CNN
10.10 Język francuski (4»
16.25 Powitanie
16.40 „Pokolenia” — serial
17.05 Przegląd kronik fil­

mowych
17.35 „Pod wspólnym da- 

ehem”
18.30 Lokalny program »» 

borczy
19.00 „Ciebie, Boga, wysła­

wiamy...”
19.30 Język angielski (4)
20.00 „Kulisy" — „Tallin — 

wrzesień "91” — reportaż * 
Estonii

20.30 „Mistrzowie współczes­
nego kina”

21.20 Sport
21.30 „Obrazki z Sieradzkie­

go” — reportaż
22.00 „Lorca — śmierć poe­

ty” (4) — serial
23.00 „Non stop kolor"

środa
PROGRAM I

*.10 „Domowe przedszkole”
9.35 „Głowa do góry” — 

program poradniczy
10.00 „Dynastia”
1X00—16.00 Telewiaja edu­

kacyjna
16.00 Studio 8
16.05 Kino nastolatków: 

„Wychowawca" (8) — seria!
16.40 „Sami o sobie”
17.35 „Kinomania"
18.00 ,K'mika zdrowego 

człowieka”
18.20 „Polska z oddali” — 

Jan Nowak Jeziorański
18.30 .Encyklopedia II woj­

ny światowej”

Hurtownia AnDoRe
ul. Bardosa 38 (obok kopca Wandy)

Tel. 44-08-34, Fax 33-86-86, Telex 32-62-33
ZAPRASZA NA ZAKUPY 

HANDLOWCÓW I HURTOWNIKÓW!
Poleca art. spożywcze i owoce cytrusowe: arbu­
zy — winogrona — vegeta 25 dag i 75 dag — ku­
kurydza w puszkach — napoje 1,5 1 wielosmako- 
we holenderskie.

Także ciągłe dostawy piwa.
CENY PROMOCYJNE!

DLA STAŁYCH KLIENTÓW KORZYSTNE 
WARUNKI PŁATNOŚCI.

19.00 „Zielona linia" — pre> 
grarn Redakcji Rolnej

19.50 Wyborcze ABC
20.05 „Dynastia”
21 00 „ABC ekonomii"
21.05 Spotkanie z rzeczni­

kiem praw obywatelskich
21.20 Studio Sport
22.00 Studio Wyborcze
23.05 Wiadomości wieczorne

PROGRAM II
8.10 „Ulisses 31” — serial
8.35 Magazyn telewizji śnia­

daniowej
9.00 „W labiryncie"
10.00 CNN
10.10 Język niemiecki (4)
16.40 „Pokolenia” — serial
17.05 „Meandry architektu­

ry”
17.35 „M.A&H." — serial
18.30 Lokalny program wy­

borczy
19.00 „Seans filmowy”
19.30 Język angielski (34)
20.00 Nagrody brytyjskiego 

przemysłu muzycznego (2)
21.20 „Zegnaj Moskwo"
23.00 Sport
23.10 Stan krytyczny

czwartek
PROGRAM I

8.10 „Dzień dobry”
9.10 „Domowe przedszkole”
9.35 „Przyjemne z pożytecz­

nym”
10.00 „Wysokie napięcie” (7>
11.30 „Po sześćdziesiątce” — 

magazyn
12.00—16.00 Telewizja eduksu 

eyjna
12.00 Agroszkoła
12.35 JDziś przed nami Roz­

tocze” — film dok.
13.45 „Zraniona planeta” — 

„Las tropikalny” — film przy­
rodniczy

14.00 Mieszkamy w Polsce — 
w Wielkopolsce

14.40 Zwierzęta świata
15.15 „Symbioza” —' film 

przyrodniczy Jana Walencika
15.30 Przez lądy i morza
16.00 Studio 7 proponuje
16.15 Dla młodych Widzów: 

„Kwant”
17.30 „Telemuzak” ■— maga­

zyn muzyki rozrywkowej
18.10 „Laboratorium” — Mi­

kroskopy
18.30 „Podróże do Polski” —s 

reportaż
18.50 Magazyn katolicki
20.05 Studio wyborcze
21.10 „Wysokie napćęcie” <7) 

— seriai krym.
2.40 „Pegaz”
23.05 Wiadomości wieczorne
23.30 BBC — World Service

PROGRAM H
8.10 „Łebski Harry” — serial
8.35 Magazyn telewizji śnia­

daniowej
9.00 „W labiryncie” — serial
10.00 CNN
10.10 Język angielski (4)
10.35 Język francuski (4)
16.40 „Pokolenia' — serM 

prod. USA
17.35 Dzień ONZ
17.35 „Cudowne lata" (51) — 

„Madeline” — serial prod. USA
18.30 Lokalny program wy­

borczy
19.00 Dzień ONZ
19.20 Jazz Jamboree TH — 

transmisja koncertu inaugura­
cyjnego

21.20 Sport
21.30 Dzień ONZ

PROGRAM I
'■35 „Wszystko o działce" 
»-10 „Rynek — agro”

„Na zdrowie”
9-00 „Ziarno”
9.25 „5 — 10 — 15”
10.30 Język angielski dla 

dzeii (ją)
-35 „Wojownicze żółwie 

«ria” - seriai
10.55 Wojskowa akademia 

•ecnniczna — program publi- 
ojstyczny

„Szkoła pod żaglami" 
y-M Wędrówki dalekie i 
1Sl'ie „Polowanie na zieloną 

film dokum.
„40 “My ' świat”

6j'nć " “Siódemka" w „Je­

FIRMA HANDLOWA 
„VIRGO“

sklep, es. Urocze 4. teł. 44-43-67 

poleca:
— eleganckie obuwie damskie, męskie, buty 

sportowe — duży wybór obuwia dziecięcego
__ atrakcyjna odzież męska dodatki
UWAGA — NOWOŚĆ! Wtapianie dokumentów w two­

rzywo!
Zapewniamy życzliwą i fachową obsługę!
Zapraszamy w godz. 11—19, w soboty od 11 do 14.
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Zdrowie 
i uroda
Pomaga na serce
i zapobiega siwieniu

GŁÓG
Najczęściej owoce róży pol­

nej, zwanej psią, nazywa się 
mylnie głogiem. Ale róża po 
łacinie to Rosa, a głóg — Cra- 
taegus. Jest on tylko b. dale­
kim powinowatym róży. Głóg 
jest rośliną leczniczą. Napar z 
jego owoców podaje się cho­
rym na serce. Te mdłe owoce 
nie są smaczne, choć po prze­
mrożeniu zyskują na smaku. 
Nieraz owoce głogu dodaje się 
do innych surowców w prze­
twórstwie, np. do marmolad, 
dżemów, musów, przecierów ' 
win. Ponadto suszy się je i u- 
iywa jako lęku.

Są wyjątkowo bogate w wi­
taminę BI, a także w karoteny 
i związki flawonowe. Witami­
ny C mają 40—50 mgc/», a przy 
tym towarzyszy jej witamina 
P Owoce głogu zawierają gli­
kozydy garbniki i inne ciała 
czynne. Kwiaty, a także owoce 
mają sporo cennych składni­
ków mineralnych: fosforu, że­
laza. glinu, wapnia i potasu. 
We Francji pije się herbatkę 
x suszonego głogu, twierdząc, 
te zapobiega ona siwieniu, 
dzięki zawartości manganu.

Zdrowie i...

Jak oszukać starość?
' Niestety, współczesna medy­
cyna nie jest w stanie pow­
strzymać proeesu starzenia 
aię. Ale to jak szybko starze­
jemy się zależy od trybu ży­
cia, naszych nałogów, rodzaju 
wykonywanej pracy, a także 
od tego czy potrafimy wypo­
czywać i... cieszyć się życiem. 
Wystarczy jednak zadać so­
bie trochę trudu by... oszukać 
starość, opóźnić jej nadejście. 
Pomocne w tym mogą być 
xi ol a.

Starszym ludziom bardzo 
często dokuczają zmiany miaż­
dżycowe. Miażdżyca pojawia 
się w chwili znacznego 
zmniejszenia aktywności, za­
kłóca prawidłowe działanie 
wielu organów, a jest’ efek­
tem zmniejszonej wydolności 
serca. Przyspiesza ją złe od­
żywianie, palenie papierosów, 
nadmierna ilość kalorii. To­
warzyszy jej częsta otyłość, 
cukrzyca lub zła przemiana 
materii. Tę ostatnią można po­
prawić pijąc zamiast mocnej 
herbaty, napar z liści pozio­
mek. A jeśli już nie mamy 
wątpliwości, że gnębi nas 
miażdżyca — wypijmy napar 
x mieszanki ziół: kwiatostan

Jak wskazują badania statystyczne ok. 1 mifion osób w Pvł- 
see cierpi na chorobę wieńcową. Co dziesiątą dotyka zawał. 
Na chorobę wieńcową zapadają coraz młodsi ludzie, zarówno 
mężczyźni jak i kobiety. O przyczynach tej choroby jak rów­
nież jej leezeniu rozmawiamy ze specj. chorób serca lek. med. 
KAZIMIERZEM KAWALCEM.

Głos ma lekarz

Choroba
wieńcowa

• Którego fragmentu u- 
kładu krwionośnego dotyczy 
choroba wieńcowa?

— Choroba wieńcowa ata­
kuje serce. Jest to przewlekłe 
schorzenia tętnic wieńcowych. 
Tętnice te, lewa i prawa opla­
tają jak gdyby „wieńcem’’ 
serce zaopatrując je w krew. 
Wychodzą one z aorty i są 
tętnicami końcowymi nie po­
siadającymi dużo rozgałęzień i 
nie tworzą między sobą po­
łączeń. W razie zatkania za­
krzepem którejś z gałązek - 
szybko może nastąpić zawał 
tj. martwica mięśnia serco­
wego

• Co jest przyczyną choro­
by wieńcowej?

— W zdecydowanej więk­
szości przyczyną jest miaż­
dżyca tętnic powodująca za­
krzep lub zator i w następ­
stwie ostre lub przewlekłe 
niedokrwienie mięśnia serca 
Rzadszymi przyczynami powo­
dującymi zwężenie lub zam­
knięcie tętnic wieńcowych sa 
anomalie wrodzone, stany za­
palne tętnic j tętniak rozwar­
stwiający tętnicy głównej.

• A jakie czynniki zwięk­
szają ryzyko wystąpienia cho­
roby wieńcowej?

—- Są to czynniki wewnę­
trzne takie jak dziedziczność, 
zaburzenia metaboliczne, star­
szy wiek, zaburzenia krzep­
nięcia krwi, predyspozycje u- 
kladu nerwowego oraz płeć. 
Częściej zapadają na nią męż­
czyźni. Hormony żeńskie prze­
ciwdziałają miażdżycy. Do 
czynników zewnętrznych nale­
ży zaliczyć otyłość, obfitą w 
tłuszcze zwierzęce dietę, stre- 
sogenriy tryb życia, brak Wy­
siłku fizycznego, palenie ty­
toniu i picie alkoholu.

• Kiedy możemy stwier­
dzić, że cierpimy na chorobę 
wieńcową?

— Swoistą i wyróżniającą 
cechą chorób z niedokrwie­
niem serca jest ból występu­

głogu (150 g), liść melisy (50 
g), ziele mięty (40 g), kłącze 
perzu (150 g) i owoc jarzębi­
ny (60 g). Zioła te trzeba wy­
mieszać, a później jedną łyż­
kę stołową zalać wrzątkiem. 
Po przestudzeniu ziółka popi­
jamy niewielkimi łyczkami, 
najlepiej na czczo. Osoby, któ­
re mają zdrową wątrobę mo­
gą każdego dnia zjadać jedea 
lub dwa ząbki czosnku — to 
także opóźnia zmiany miaż­
dżycowe.

Wiele starszych osób ma 
kłopoty żołądkowe i wątro- 
biane. Ale nadużywanie w 
tym przypadku tak popular­
nych leków jak raphacholin lub 
sylimarol może przynieść do­
datkowe dolegliwości. A więc 
znowu potrzebny jest umia r. 
Kłopoty żołądkowe mogą być 
różne: zalicza się do nich 
wzdęcia, zaparcia, zgagę. Oso­
bom starszym nie poleca się 
zazwyczaj zbyt silnych środ­
ków przeczyszczających. Je­
żeli nie można pomóc sobie 
pijąc kwaśne mleko, czy je­
dząc suszone śliwki. warto 
kupić w aptece ziołowe środki 
przeczyszczające.

Przy zgadze można, się ra­

jący w okolicach mostka. 
Powstaje on na tle niedoboru 
tlenu w stosunku do potrzeb 
mięśnia sercowego. Ból taki 
występuje przy wysiłku fi­
zycznym, w momentach 
wzruszenia, przy przejedzeniu, 
reakcji na zimno lub niedo­
cukrzeniu krwi. Objawy te 
są nazywane dusznicą bolesną. 
Przy zaawansowanej choro­
bie wieńcowej i przedłużaniu 
się bólu może nastąpić zawał.

• Jak leczymy chorobę 
wieńcową?

— Przede wszystkim nale­
ży chorobę rozpoznać; Wyma­
ga to przeprowadzenia badań: 
EKG wysiłkowego, Holtera, 
echokardiografii.’ Znaczna 
część pacjentów objawy ner­
wicy bierze zą chorobę wień­
cową i używa leki, które mo­
gą mieć uboczne działanie. Po 
rozpoznaniu choroby należy 
ściśle stosować się do wskazań 
lekarza. W zaawansowanej 
chorobie można przeprowadzić 
zabieg chirurgiczny polegają­
cy na przeszczepie fragmentu 
zdrowej tętnicy w miejsce 
zatkanej. Zabiegi takie są wy­
konywane w Krakowie w szpi­
talu im. Jana Pawła II pod 
kierunkiem prof. Dziatko­
wiaka.

Najważniejsza jest profilak­
tyka zapobiegająca tej groź­
nej chorobie. Podobnie jak 
przy miażdżycy stosujemy 
dietę beztłuszczową i nisfco- 
węglowodanową. Rezygnuje­
my z używek takich jak pa­
pierosy i alkohol. Warto tu 
wspomnieć o badaniach nau­
kowców amerykańskich, któ­
rzy wyliczyli, że straty w 
Polsce wynikające • z palenia 
tytoniu wynoszą 8 mld dola­
rów. W tym 5 mld to straty 
produkcyjne, a 3 mld dolarów 
pochłania leczenie.

Dziękuję za rozmowę

Sławomir PIETRZYK

tować naparem z mięty (.pół 
szklanki niezbyt mocnego na­
paru przed posiłkiem). Przed 
wzdęciami — można się bro­
nić dodając do potraw nasie­
nie kopru włoskiego łub 
kminku. Można także pić lek­
ko’ ostudzony napar z tych 
ziół. Osobom, które mają czę­
sto kłopoty z wątrobą warto 
polecić majeranek. Łagodzi 
skutki jedzenia potraw ciężko- 
strawnych i tłustych.

Najczęstszą dolegliwością 
starczego wieku bywa też 
reumatyzm. Bardzo często ból 
nie pozwala chodzić i wyko-' 
nywać najprostszych prae. 
Trzeba jednak pokonać ból i 
ćwiczyć. Każdego dnia trochę 
więcej, chodzić na spacery. 
Przy ostrych bólach korzystać 
z plastrów rozgrzewających i 
maści. Można także pić reu- 
mosan.
' Jednak — jak twierdzi wie­

lu lekarzy —■ młodość fizycz­
na zależy od psychicznej. Moż­
na być młodym i sprawnym 
przez długie lata — trzeba tyl­
ko chcieć...

(opr. kił

Psychozabawa

Czy będziesz wiecznie 
młoda(y)?

Punkty
tak nje

1. Możesz wbiegać po schodach? io {
2. Cieszysz się gdy zasiadasz do smacznie zasta­

wionego stołu? 10 t
3. Denerwuje Cię zmiana w codziennych przy­

zwyczajeniach? 0 u
4. Chętnie przebywasz w towarzystwie młodych? io (
5. Wolisz kolory jaskrawe od stonowanych? 9
6. Lubisz wyobrażać sobie różne ciekawe wyda­

rzenia? 10 9
. 7. Szukasz wybiegów żeby nie iść w odwiedziny? o u

8. Lubisz zmieniać ustawienie mebli w swoim
mieszkaniu? 10 g

9. Unikasz pieszych wędrówek po mieście? o yg
10. Zawsze bierzesz się z zapałem do pokonania

trudności? 10 (
11. Chętnie wychodzisz wieczorem? 10 g
12. Czujesz się rześka(i) od samego rana? io j

A teraz zsumuj. 100 punków — będziesz wiecznie młoda (y). 
Jeśli uzyskasz 90—70 punktów to nie dziw się, że nie zawsze 
potrafisz porozumieć się z dwudziestolatkami. Jeśli uzyskała 
60—50 punktów to jesteś na granicy pomiędzy młodością a sta 
rością. Jeżeli wypadło Ci mniej niż 50 punktów musisz na­
tychmiast zmienić dotychczasowy tryb życia. Nawet gdyby 
Twój dowód osobisty świadczył o młodości, psychicznie jesteś 
staruszką, staruszkiem.

Miód wzmacnia
i leczy

Cenne właściwości miodu za­
uważono już w zamierzchłych 
czasach. Pszczołom poświęcono 
wiele miejsca w literaturze, u- 
wieczniono ich znaczenie na 
malunkach skalnych. Hipokra- 
tes, który dożył sędziwej sta­
rości, ponoć twierdził że swo­
ją kondycję zawdzięcza mio­
dowi.

Prawie wszystkie produkty 
pszczele są. cenne dia człowie­
ka. Wykorzystywane bywają j 
dla zdrowia, i dla urody. Naj­
ważniejsze z nich to miód.’ py­
łek kwiatowy pszczeli, propo­
lis. mleczko pszczele i jad. Ten 
ostatni musi być koniecznie 
stosowany pod kierunkiem le­
karza. Zwykle używany w te­
rapii chorób reumatycznych. 
W przypadku propolisu, mlecz­
ka pszczelego czy pyłku kwia­
towego należy również zasięg­
nąć porady lekarza. Natomiast 
miód nie powinien nikomu za­
szkodzić. uczulenia są nader 
rzadkimi przypadkami. Miód 
jest dobry na wszystko, lub 
prawie na wszystko. Wzmacnia 
i leczy. Jest doskonałym pro­
duktem w okresach rekonwa­
lescencji pomaga w przemia­
nie materii, wspiera pracę ser­
ca. Na serce i krążenie bardzo 
dobry jest zwłaszcza miód gry­
czany.

Dyskoteka z „Kubusiem’’
W Młodzieżowym Domu Kultury 4m. A. Bursy w os. Tysiącle­

cia w każdą sobotę odbywa się dyskoteka, która pretenduje i*  
miana jednej z najlepszych w naszej dzielnicy. Znakomita nW*  
ka, efekty świetlne i zapachowe stanowią jej mocną stronę. Sc**'  
sorem dyskoteki jest Foto Video Art ..KUBUŚ”, który funduje c-y 
ne nagrody (rn. in. aparaty fotograficzne ,.Ftiji> dla uczcstnikó*  
licznych konkursów. W

SOPHIA
MEDYCZNE CENTRUM 

DIAGNOSTYCZNO- 
-TERAPEUTYCZNE

Rynek GE 34, teł. 21-70-21, 21-9,-83 ■ ul. Gazów*  11
teł. 56-33-66 ul. Rydlówka 5 (Mateczny), teł. 67-46-24 

R os. Dywizjonu 363, teł. 4T-59-81
USC. GASTROSKOPIA, REKTOSKOPIA, KONSULTA­
CJE LEKARZY SPECJALISTÓW, TAKŻE PROFESORÓW j

Miód posiada ponad dwa. 
dzieścia różnorodnych mikro, 
elementów ważnych dla orga­
nizmu człowieka. Koniecme 
jednak, by to był miód natu­
ralny. rije doprawiony syro. 
pem, cukrem buraczanym, 
Bądźmy więc ostrożni przy za. 
kupie. Najlepiej kupić miód o. 
czy wiście od zaufanego pszcze- 
larza. Ostrożnie gdy kupujemy 
na placach targowych. Spraw­
dzajmy czy na opakowaniu jest 
pełna nazwa i adres produ­
centa.

W sprzedaży znajdują się 
miody nektarowe i spadziowe. 
Szczególnie docenia się walory 
miodów spadziowych. Są rei 
specjalne miody lecznicze lu- 
zyskane drogą wielu doświad. 
czeń w krakowskiej Akadem 
Rolniczej) — simil-miody-p». 
krzy wowe. świerkowe, rumian, 
kowe etc.

Coraz więcej miodu jest » 
sprzedaży, stosujmy więc g 
częściej w naszej kuchni. Do- 

_ rosły człowiek powinien przy­
najmniej 1 łyżkę miodu spoży­
wać eodzieńnie. Ważne b 
zwłaszcza teraz jesienią. 
wzmocnić organizm przed 
mą. I®
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Sport
Z notesu kibica

Zawody piłki siatkowej 
::;:czym « mistrzostwo I li- 
f Hutnik — AZS Częstocho- 
n 19. X (sobota), godz. 17’00, 
!!. X (niedziela), godz. 11. 
te własna, ul. Ptaszyckie-

Awans o jedną pozycję

Jeden punkt koszykarzy

W pierwszym spotkaniu ze 
Stalą Bobrek Bytom hutnicy 
zaprezentowali niezłę grę. Obie 
drużyny dużo rzucały do ko­
sza, szwankowała nieco ob­
rona i walka pod własna ta­
blicą. Trochę lepsi w tym by­
li gospodarze i dlatego też 
pobyli cenny jeden punkt. 
Hutnik starał się mimo to 
prowadzić otwartą, a mo­
mentami bardzo wyrównaną 
grę, szczególnie było to wi­
doczne pod koniec pierwszej 
połowy meczu. Najlepsi w 
Hutniku: Griszczenko oraz
Rutkowski.

W drugim meczu rutyno­
wana drużyna z Sosnowca 
kierowna przez Węglorza tyl­
ko w pierwszej połowie pro­
wadziła wyrównaną grę z 
hutnikami. Potem było już 
znacznie gorzej, lepsi kondy­
cyjnie oraz strzałowe krako­
wianie powoli powiększali 
przewagę i pewnie wygrali. 
Znowu nieźle zagrał najpew­

6 11 478—435
« 10 517—505
6 10 568—536
6 9 497—512
8 9 527—544
5 6 404—356
8 8 450—450

Wrośnięci w pejzaż Nowej Huty

Czy doczekamy powrotu „żużla"?

sprzęt. Na mecze przychodziło 
po kilkanaście tysięcy kibiców, 
jednak do kasy trafiały pie­
niądze najwyżej za kilka ty­
sięcy biletów. Reszta wędro­
wała do kieszeni działaczy. 
Sprzedawano „lewe” bilety. 
Mimo interwencji trenera nie 
udało mu się skompromitować 
aferzystów. Czasy były takie, 
że triumfowali ci, którzy mie­
li lepsze plecy.

PAWEŁ ZECHENTERFot.

Kontakt z żużlem przerwał 
tragiczny wypadek w 1961 ro­
ku podczas pamiętnego me­
czu z Motorem Lublin. Skom­
plikowane złamanie nogi w 
12 miejscach nie było łatwe 
do wyleczenia. 9 operacji i 
3 lata noszenia gipsu urato­
wały mu nogę. Chirurgowi 
zawdzięcza, jak podkreśla,*  to 
że stoi na obu nogach.

Wypadek na tarze żużlowym w 1961 roku przerwa) karierę 
twodnika i trenera klubu nowohuckiego „Wanda”. W ligowym 
mcm i Motorem jeden z zawodników gości spowodował groż- 
u kraksę, w wyniku której Tadeusz FIJAŁKOWSKI odniósł 
troiną ktntusję. Dzięki nowohuckiemu chirurgowi Janowi De- 
iietowi uchronił nogę przed amputacją, choć do dziś nosi ona 
My feralnej kraksy i nie jest w pełni zdrowa i sprawna.

Tadeusz Fijałkowski urodził 
W * Zawadzie k. Myślenic. 
Z rodzinnej wsi i domu wy­
niósł upór i wolę walki; Na­
jeży do pokolenia Kolumbów, 
tóreio Młodość przypadła na 
iata II wojny światowej. Nie 
W w tym czasie bezczynny i 
wstąpił do Armii Krajowej. 
>sgo rodzina odczuła boleśnie 
lata wojny. 8 osób straciło 
tycie. Do niego szczęście się 
-śmiechnęło i przeżył noc o- 
hpacyjną. Po wyzwoleniu, na 
whotnika wstąpił do II Armii 
Wojska Polskiego. Ta decyzja, 
jak również ukończenie szkoły 
rycerskiej, uchroniły go jak 

twierdzi przed represja- 
których doświadczyli kole­

by z AK.
pasją od wczesnej 

ttodości były motocykle. Ko- 
tystal z nich zarówno w par- 
‘yzantce jak i w wojsku. Do~ 
pero. jednak w kilka lat. po 
wojnie mógł zrealizować swo- 
H marzenia. W 1949 roku za- 

icjdzić jako żużlowiec w 
‘ ,K” Warszawa, a potem 
• .Wgii”. Dwukrotnie w 1952 
11953 roku był wicemistrzem 
»«ywidualnym Polski. W 1958 
^Proponowano mu przyjazd 
® łukowa. Była to szansa

* rodzinne strony, 
stworzenia cze- 

L nwego. Propozycję przy- 
nii trenerem i zawod- 
“«em sekcji żużlowej „Wan- 
/ •," 'en snosób przyczynił 

Powstania „czarnego 
£ lu * Krakowie. Nowo- 

ki klub „Wanda” był wów- 
P° pierwszym 

lgOwym sezonie od razu 
do ekstraklasy.

„ 10n podziwiać żużlow- 
ście ^ychodziło po kilkana- 
m‘‘^y widzów. W klubie, 

°??e 'at pięćdziesią­
to. in s~ ^dzi«siątych jeździli 
i Z t?‘ktor Waioszek, Jan 

Fijałkowscy.
toJH* *ultcesów były rów- 
kowjh°2y- ?deus.z Fijai- 
«iknii.feko tre ‘er i zawod- 
fef t\^?SZe m6?ł się doga- 
kłubo działaczami

"lakowało funduszy na

Z motoryzacją nie zrywa 
kontaktu. Zakłada w 1962 r. 
pierwszy w Nowej Hucie pry­
watny zakład naprawy samo­
chodów. Jak na owe czasy 
bvł to ewenement. „Auto-ser- 
wice” w os. Słonecznym prze­
trwał do dziś. Po przejściu 
pana Tadeusza na emeryturę

pularny „czarny sport” Jjędzie 
znowu 
wie ku
Ma nadzieję, że doczeka 
kich czasów. Podejmowano 
już próby reaktywacji tej dy­
scypliny. Dotychczas bezsku­
tecznie. Może teraz... Jak 
na razie aktywnie udziela się 
jako prezes Związku b. Żoł­
nierzy Armii Krajowej. Już 
dzisiaj zaprasza naszych czy­
telników na uroczyste wrę­
czenie sztandaru nowohuckie­
mu kołu, które odbędzie się 
w listopadzie, o czym nie o- 
mieszkamy poinformować w 
„Głosie”.

Sławomir PIETRZYK

uprawiany w Krako- 
satysfakcji kibiców, 

ta-

Przegrali z outsidera
Stal Mielec — Hutnik 27:25 (13:10)

u

niejszy strzelec Hutnika — 
Rutkowski. (mar)

STAL BOBREK BYTOM —
HUTNIK 91—80 (51—47)

Punkty dla krakowian: Gri- 
szczenko i Rutkowski po 20 
Baron 18, Wolański 8, R. Jan­
czura 7, Bulka 6.

Y1KTORIA SOSNOWIEC — 
HUTNIK 86—82 (34—38)

Punkty dla krakowian: Rut­
kowski 20, L. Janczura 15, R. 
Janczura 14, Griszczenko 12, 
Baron 8, Woiańsski 6, Trojan 
4 i Bulka 3.

HUTNIK: Kośmider, Ber- 
nacki — Pater 6, Ćwik 5, 
Walka 5, Nowakowski 5, Kroi 
2, Mularczyk 2, Kwiecień, 
Poznański, Wieczorek. Wyklu­
czenia 10 min.

Tydzień terhu pisaliśmy o 
dobrej, a nawet' bardzo do­
brej grze szczypiornistów Hut­
nika w pojedynkach z silniej­
szymi drużynami. Jednocze­
śnie zwracaliśmy uwagę na 
trochę dziwne podejście do 
meczów z niżej notowanymi 
przeciwnikami. Przestroga o- 
kazała się na czasie. Hutnicy 
przegrali w sobotę z zajmu­
jącą ostatnie miejsce Stalą.

Gospodarze od początku me­
czu grali bardzo ambitnie i 
agresywnie. Efektem było kil- 
kubramkowe prowadzenie 
przez dłuższy okres. W 42 
min. różnica wynosiła aż 6

I LIGA
KOSZYKÓWKI MĘZCZYZN

1. PSC Sl. Wr. « 11 570—495
2. Stal S. W.
3. Polonia W.
A Aspro Wr.
5. Stal Bobrek
6. Lech Poznań
7. Zastał Z. G
8. HUTNIK

prowadzi go obecnie syn 
Piotr. Zakład słynie z solidnej 
roboty, a założyciela do dzi­
siaj można tu spotkać w go­
dzinach popołudniowych.

Chciałby, aby żużel powró­
cił do Krakowa i Nowej Hu­
ty. Po jego wypadku w 1961 
roku sekcja żużlowa długo nie 
przetrwała. Działacze likwidu­
jąc „żużel” niszczyli wszystko 
co było z nim związane. Naj­
pierw młotami rozbito spraw­
ne jeszcze motory. Potem ro­
zebrano bandy i zdemontowa­
no oświetlenie na stadionie 
„Wandy”. Obecnie trudno już 
znaleźć ślady, te jeżdżono tu 
kiedyś na żużlu. Tadeusz Fi­
jałkowski wierzy, że ten po-

bramek. Dopiero wtedy no­
wohuccy piłkarze wzięli się 
do pracy. W 58 min. zbliżyli 
się na odległość jednego go­
la, ale właśnie wtedy Pater 
nie wykorzystał karnego. 
Końcówka meczu zrobiła się 
bsfrdzo emocjonująca, lecz 
większy spokój wykazali sta- 
lowcy i im przypadłe zasłużo­
ne zwycięstwo.

Wspomnieć trzeba również 
o słabym występie sędziów z 
Przemyśla. Nie można jednak 
zwalać przegranej na dwójkę 
arbitrów. Mielczanie jeszcze 
częściej niż hutnicy wędrowa­
li na ławkę, a mimo to potra­
fili celnie rzucać i lepiej roz­
grywać. Po prostu Hutnik za­
grał gorzej niż w poprzednich 
spotkaniach.

(dan)

NOWOHUCKA MOZAIKA SPORTOWA
KOLEJNA WYGRANA PINGPONGISTEK WANDY

Tenisistki stołowe Wandy grały tym razem na wyjeźdzfe. 
Ich rywalkami był zespół Włókniarza Łódź, zajmujący miej­
sce w dole tabeli. Nasze zawodniczki nie zmarnowały okazji 
i po wygranej 6:4, wzbogaciły się o dwa punkty, dzięki czemu 
awansowały na 5 pozycję — 9 pkt Punkty dla nowohuckiego 
zespołu zdobyły: Nela Mamlina 2, Jolanta Szatko-Nowak 2, 
Alicja Pul 1 oraz debel Szatko-Nowak — Put. Po siedmiu ko­
lejkach na czele znajduje się Alchem Włocławek — 13 pkt.

SIATKARZE HUTNIKA POZA PUCHAREM POLSKI
Nie udał się siatkarzom Hutnika występ w półfinale Pucha­

ru Polski rozegranym w Nysie. Przegrali wszystkie swoje 
spotkania w jednakowym stosunku 0:3. Ich rywalami były 
drużyny: Stali Nysa, Stali Stocznia Szczecin i Jastrzębia. Do 
finału awansował zespół gospodarzy. Ciekawostką jest, żo 
wszystkie mecze kończyły się takim samym wynikiem — 3:0,

KLASA OKRĘGOWA
W małych derbach nowohuckich Wanda — Hutnik II, lepsi 

okazali się piłkarze z Suchych Stawów. Po bramce Kocwy 
zwyciężyli 0:1 (0:1). Kontytnuuje dobrą serię Grębałowianka. 
Tym razem wygrała z Górnikiem Wieliczka 4:1 (2:1Ł Gole 
zdobyli Silski 2, Nowak, Płonka. Liderem pozostaje Cracovia 
II — 15 pkt., 3. Grębałowianka —T4 pkt., 8. Wanda — 10 pkt, 
8. Hutnik II — 0 pkt.

KLASA „A” — GRUPA I
Do dużej sensacji doszło w 10 kolejce. Niepokonana dotych­

czas i gromiąca przeciwników Garbarnia II doznała pierwszej 
porażki. Jej sprawcą okazała się Sparta, która nie ulękła się 
„brązowych” i wygrała z nimi w Nowej Hucie 1:0 (1:0). Zdo­
bywcą jedynego gola i głównym sprawcą niespodzianki był 
Rakoczy. Piłkarze Sparty zajmują 7 miejsce — 12 pkt. Na 
czele nadal znajduje się Garbarnia II — 16 pkt. Wysokie
zwycięstwo odnieśli Zjednoczeni Branice. Pokonali Bronowic­
kiego, aż 5:1 (0:1). Bramki strzelili: Kubowicz 2, Żaba, Mig­
dał, Nowak. Nie zdołali jednak opuścić ostatniego miejsca. Jak 
na razie zdobyli tylko 5 pkt.

KLASA MIĘDZYOKRĘGOWA JUNIORÓW
Młodzi zawodnicy Hutnika nie przegrali do tej pory spot­

kania. W ubiegłym tygodniu pokonali w Skawinie miejscową 
Skawinkę 6:0. Zajmują jednak dopiero drugą lokatę z 13 pkt 
Powód jest prosty. Rozegrali o jedno spotkanie mniej od pro­
wadzącej Wisły — 14 pkt. Drugi zespół nowohucki Krakus 
przegrał w Dębicy z Pegrotourem Pustynia 1:3 i spadł na 0 
pozycję — 5 pkt. ,

CZY BĘDĄ NASTĘPCZYNIAMI FOLGI?
W hali Korony rozegrane zostały mistrzostwa okręgu kra­

kowskiego w gimnastyce artystycznej juniorek. Udanie wy­
stąpiły zawodniczki Krakusa. W kl. I drużynowo zwyciężył 
zespół Budowlanych Bielsko-Biała — 92, 70 pkt., 2. Krakus — 
76,05 pkt, indywidualnie: 2. Rzeszutko (Krakus) — 34,00. KL 
II zakończyła się wygraną Krakusa I — 84,60, 2. Krakus II 
62,25, ind. 2. Pisarczyk — 33,90, 3. Cedro — 33,45 (obie Kra­
kus). W kl. III najlepsze były gimnaśtyczki Krakusa — 75,95, 
ind. 3. Frajberg (Krakus) — 25.10

Zakład Fotografii Barwnej os. MŁODOŚCI 8 
(obok „Baltony”)

Atelier. Prace amatorskie. Przeźrocza — Proces E-6 
Zdjęcia do dokumentów (4 minuty) 

Przyjdź do nas — terminową i fachową obsługę* * 
gwarantują

BRACIA WŁODARCZYKOWIE 
Premie i nagrody dla stałych Klientów
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Zaufaj gwiazdom 1 najsłynniejszemu astrologowi

HOROSKOP
BARAN (21 TO — 19 IV). 

pomyślny tydzień, powiedzie 
Ci się wszystko, albo prawie 
wszystko. Jeśli planujesz te­
raz rozpocząć dietą (niepo­
skromiony żarłoku), albo pro­
gram gimnastyki to najwyż­
szy czas by urzeczywistnić te 
plany. Możesz bowiem liczyć 
także na pomoc nauczyciela 
lub starego znajomego.

BYK (29 IV — 20 V). To­
bie też się powiedzie, bo mo­
cno trzymasz się ziemi, tra­
dycji, a to przymioty, które 
w Twoim przypadku wróżą 
szczęśliwie. Czas na dyskusje 
js osobą bliską — współmał­
żonkiem lub kolegą. Dalej kie­
ruj się rozwagą i nie daj się 
wciągnąć w sieć intryg.

BLIŹNIĘTA (2 V — 20 V).
Sposobna chwila by rozliczyć 
się ze swych zobowiązań wo­
bec krewnych. Chodzi tu o 
zaciągnięte długi zarówno ży­
ciowe, jak i finansowe. Nie­

stety, przykra rzeczywistość, 
ale spokojnie 1 logicznie usta­
wisz tę sprawę na przyszłość.

RAK (21 VI — 22 VII). 
Przebrnąłeś przez niezbyt po­
myślny tydzień obronną ręką. 
Najbliższe dni okażą się w 
tym miesiącu ciekawsze 1 
szczęśliwsze. Ale„ musisz za­
cząć poważnie oszczędzać. 
Odpowiedzialność w sprawach 
finansowych to dla Ciebie 
przykazanie na pozostałe dni 
października.

LEW (23 Vn — 22 VIII). 
Wśród towarzyskich spotkań i 
przyjaznych dyskusji wyłoni 
się osoba, która może Ci po­
móc w karierze zawodowej, a 
przynajmniej udzielić poży­
tecznej rady. Będziesz też 
skłonny ogłosić ważną wia­
domość dotyczącą spraw oso­
bistych w kręgu bliskich zna­
jomych.

PANNA (23 VIII — 22 IX). 
Ostatnio twoja szczodrość i 
gest nadwyrężyły poważnie 
budżet domowy ’ własne „za­
skórniaki”. Odetchniesz jed­
nak z ulgą bo pod koniec mie­
siąca poprawi się Twoja sy­
tuacja finansowa, ale staniesz

amerykańskiemn SL

się powściągliwy w wydat­
kach.

WAGA (23 IX — 22 X). Na­
deszła rzeczywiście pora, by 
coś zmienić w Twojej pracy 
zawodowej, a nawet, by cał­
kowicie zmienić profesję. Mo­
że odnajdziesz siebie w za­
jęciach takich jak pisanie 
czy nauczanie? Masz też szan­
sę wykazać się przebojowo- 
ścią w kwestiach kupna i 
sprzedaży.

SKORPION (23 X — 21 XI). 
Intensywna praca umysłowa. 
Trzymaj w pogotowiu notat­
nik, by zapisywać myśli przy­
chodzące Ci do głowy. Chodź 
też na dalekie spacery, relak­
suj się, by spożytkować wła­
ściwie nadmiar energii. W 
przeciwnym razie możesz mieć 
kłopoty ze snem.

STRZELEC (22 XI —.21 XII). 
Twoja intuicja okaże się nie­
zawodna. Wiele dzieje się za 
Twoimi plecami. Zbierasz 
więc siły, rozważasz i progno­
zujesz najbliższą przyszłość. 
Weźmiesz udział w ważnym, 
poufnym spotkaniu. Nie roz-

Omarrowi

praszaj się, lecz skoncentruj 
na sprawach najważniejszych.

KOZIOROŹEC (22 XH — 
19.1). Masz jakiego niezdyscy­
plinowanego dłużnika. Dręczy 
Cię ta sprawa. Ponów prośbę 
o zwrot i nalegaj — dług zo­
stanie uregulowany. Ożywione 
życie towarzyskie w gronie 
kolegów i znajomych bardzo 
Ci odpowiada, większą wagę 
niż zazwyczaj przywiązujesz 
do opinii zespołu.

WODNIK (20 1 — 18 II). 
Uaktywnij s>voje działania na 
polu zawodowym. Masz szan­
se. Potrafisz satysfakcjonują­
co współzawodniczyć w pracy. 
Nowy przypływ energii w 
tym' kierunku pozwoli Ci zro­
bić duży krok naprzód i zdy­
stansować ewentualną konku­
rencję.

RYBY (19 n — 20 HI). In­
teresujesz się bardziej niż 
zwykle muzyką.i sztuką. . Ta 
dziedzina spowoduje Twoje 
zbliżenie do. osób spod znaku 
Wagi i Byka. Zastanawiasz 
się nad nowym wystrojem 
wnętrza mieszkania lub kup­
nem fortepianu. Powodzenia!

Wybrała: SAMANTA

s

X

g-3 O M O ŁT2
Na przystanku tramwajowym spotykają 

się koledzy:
— Już dawno cię nie widziałem. Ożeniłeś 

się?
— Jeszcze nie.
— To na co czekasz?
— Na tramwaj.

— Pani Kowalska, jakich środków używa 
pani' do czyszczenia naczyń?

— Próbowałam różnych, ale najlepszym 
okazał się mój mąż.

Przyjaciel zastał kolegę w domu przy 
zmywaniu naczyń.

— Coś podobnego nigdy by 
szło do głowy!

— Mnie też- to wymyśliła

mi nie pra­

żono.

w -.półczuciem 
że pani mąż złamał sobie nogę.

— Słyszałam — mótoi ze 
sąsiadka 
Jak to się stało?

— Zupełnie głupio. Właśnie robiłam zra­
zy, a mąż poszedł do piwnicy po ziemniaki. 
Jak zwykle nie wziął ze sobą latarki, po­
ślizgnął się na stopniach i zleciał z tymi 
ziemniakami na sam dół.

— To straszne. 1 co pani zrobiła w tej 
sytuacji?

— Makaron.
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ZAPIEKANKA Z ZIEMNIAKÓW
' Ugotowane, obrane ziemniaki pokroić w talar­
ki. Cebulę pokroić w drobną kostkę i usmażyć 
na tłuszczu. Jaja ugotować i także pokroić w ta­
larki Płaski rondel wysmarować tłuszczem i po­
sypać tartą bulką. Ułożyć warstwę ziemniaków, 
posypać cebulą, następnie ułożyć warstwę jaj. o- 
solić, oprószyć pieprzem, a na to ułożyć ponownie 
warstwę ziemniaków. Układania warstwami po­
wtórzyć 2—3 razy. Na wierzchu powinny być ziem­
niaki, które należy zalać osolbną śmietaną. Ca­
łość nakryć przykrywką, włożyć do piekarnika i 
zapiec.

Zapiekankę z ziemniaków podawać gorącą z su­
rówkami warzywnymi.

SMACZNEGO!

Sentencja tygodnia
Hominern te esse-memento (lae.): — Pamię­

taj, że jesteś tylko człowiekiem — słowa, któ­
re powtarzał szeptem niewolnik, stojący na wo­
zie za zwycięskim wodzem wjeżdżającym trium­
falnie do starożytnego Rzymu.

Ijjkta sprawy
•rj odobo przyjaciół poznaje się w biedzie. „Okazuję sie 
r że nie tylko. Czasami lokator mieszkający piętro ni- 

żej z którym oprócz grzecznościowego „dzień dobry” 
nie zamieniliśmy ani słowa okazuje się być Ostatnią deską 
ratunku. Jest to szczególnie wartościowe, gdy ma. się przy­
łożony do gardła zwyczajny, kuchenny nóż

Tadeusz U. lat 64 był wdowcem i jedynie dwójka wnu­
ków absorbowała go tak naprawdę. Mimo emeryckiego

eterem dała natychmiastowy chociaż krótkotrwały efekt. 
Kiedy się przebudził usłyszał, żę napastnicy są jeszcze w 
jego mieszkaniu. Leżąc w pokoju zauważył, że w przed­
pokoju są przygotowane do wyniesienia przeróżne rzeczy, 
począwszy od skórzanego płaszcza, po magnetowid. Mi­
nęło kilkanaście minut, biedy zobaczył jednego z niepro- 

■ szonyeh gości. Ten widząc, że ofiara napadu odzyskuje 
przytomość mocno kopnął go nogą w twarz. Zaraz po­
tem rozległo się pukanie do drzwi. Tadeusz U. jak mógł 
najgłośniej krzyknął o pomoc. Zaraz doskoczył kolejny, z 
napastników i przystawił mu nóż do gardło..

Roman R. zdziwiony był brakiem jakiegokolwiek od­
zewu na pukanie do drzwi sąsiada.1 Wyposażony w klucz 
francuski chciał jedynie zbadać stan rur wodociągowych, 
tym bardziej, że widział pana U. pół godziny wcześniej

Sąsiad—wybawca
chleba stać go było na wiele życiowych przyjemności. Nie 
dziwnego, skoro jego brat zamieszkały w USA, człowiek 
bogaty nawet jak na tamtejsze stosunki, regularnie co mie­
siąc przysyłał mu 300—500 dolarów. Okazało się jednak, 
że wiadomość o rodzinnych stosunkach i tych pieniężnych 
przesyłkach nie jest tajemnicą.

Mieszkające piętro niżej od pana U. małżeństwo miało 
trochę inne problemy. Akurat tego feralnego jak Się oka­
zało dnia pani R. spodziewając się wizyty rodziny zabra­
ła się do pieczenia ciasta, mąż zaś postanowił wyjaśnić 
sprawę przecieku w łazience. Po chwili stwierdził, że być 
może woda wylewa się u sąsiada piętro wyżej j zdecydo­
wał się pójść ńa górę. Warto także wiedzieć, że Roman 
R, miał 36 lat i był ongiś całkiem niezłym zapaśnikiem wa­
gi ciężkiej.

Tadeusz U. był dosyć zaskoczony pukaniem. Nie spo­
dziewał się nikogo. Ponieważ jednak było jeszcze dość 
wcześnie otworzył bez pytania drzwi — na twarz zarzu­
cono mu koc. Usiłował krzyczeć, jednak gaza nasączona

wchodzącego do klatki schodowej. Okrzyk emeryta i od­
głosy udrzeń utwierdziły go w tym, że drzwi, dobrowol­
nie nie zostaną otwarte. Z ich wyłamniem ważący ponad 100 
kg były zapaśnik nie miał problemów Nic miał ich tak­
że, jak się później okazało, z obezwładnieniem trzech o- 
sobników, którzy dokonali napadu.

Andrzej I., Dariusz W. oraz Piotr G. mieli po 20 lat i 
dużo, dużo wolnego czasu. Jako bezrobotni otrzymywali 
zasiłek, który jednak nie starczał na długo. O tym, że 
Tadeusz U. ma. dużo pieniędzy przekonała ich rozmowa 
z dozorczynią. Uznali, że starszy człowiek nie będzie się 
zbytnio bronił, a posiadane przez jednego z nich kilka 
gramów eteru miało im pomóc w napadzie. Okazało się, 
że sąsiad z francuskim kluczem W garści był przeciwni­
kiem nie do pokonania.

Cała trójka została oskarżona o rozbój Dwóch skazano 
na 4 lata pozbawienia wolności, zaś Piotra G., który pró­
bował postraszyć napadniętego nożem ną pół roku dłużej.

. , , . (mar )

’ POZIOMO: 5. w audycji „Pieprz I wanilia”/ 8. afrykański 
drapieżnik (kot), z cennym futrem, 9. francuski malarz i rzeź­
biarz — impresjonista (1841—1919), 12. pikowane wdzianko, 13 
tkanina jednostronnie błyszcąca, podszewkowa, 14. niegasnący, 
15. nastrój po stracie, 17. nad mieszkaniem, 19. mundur 20. 
robił ją np. Dyzma, 23., promenada, 25. regulator chodu zegar­
ka, 27. malował Panoramę Racławicką, 28. przyprawa, 30. wa­
luta, 31. drogowi rozbójnicy, 32. pilnował haremu. 33. leczy 
przewód pokarmowy-

PIONOWO; 1. uruchamia hamulec gdy maszynista zaśnie, 
2. kobra, 3. rękojmia, 4. śmierdziel z armatką, 6. świadek 
przeszłości, staroć, 7. tkanina, sztuczne włókno, 10. tam ku­
pisz nici, 11. przeżytek, przestarzały pogląd, 16. futrzany szal. 
18. cieplica, 21. Kubuś... Diderota, 22. tytuł powieści Boccaccia, 
24. dodatek wsadowy do topienia rudy, 26.. w opozycji, 29. w 
„Ogniem i mieczem” był oblężony, 30. wynalazca opony pneu­
matycznej, Szkot (1840—1921).
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/ Rozwiązanie krzyżówki nr 28
POZIOMO: 1. synonim, 6. gabaryt, 10. ekler, 11. po­

tok, 12. zawór, 13. łuszczyca, 14. Lesko, 16. rulon, 18. 
składak, 22. import, 23. Leszno, 24. Albania, 25. zamiar 
26. cennik, 28. tancerz, 31 szpan, 34. gwara, 36. ortope­
dia, 38. wirus, 39. chaos, 40. kuria, 41. Irokezi, 42. Ju- 
katan.

PIONOWO: 1. Szpilki, 2. notes, 3. Nakło, 4. Meksyk, 
5. kloc, 6 grzywa, 7. bazar, 8. Rewal, 9. Toronto, 15. kro­
nika, 17. Ursynów, 18. start, 19. łubin, 20. Dante, 21 
klacz, 25. zasuwki, 27. klakson, 29. antyki, 30. rodzaj, 
32. porto, 33. nosze, 34. gacek, 35. amant, 37. port.


